
ROK XLIX. Urc 67.

M a  26 Marca 1869. Dnia 14 (26) Marca 1869.
R ano ciep ła  st: 1, w połud: c. at: 2 
W ysokość wody at: 8 c. o (przybywa)

Stan barometru: 
na odm ianę.

W schód S łońca g. 5 m. 51 
Zachód „ „ 6 .  21

Jutro, Sgo Ruperta Biskupa. 
Wielka Sobota.

Prenum erata K urjera W arszaw skiego, w ynosi: w W arszaw ie rocznie rs. 4 kop: 80; półroczn ie rs. 2 kop: 40; kw ar­
ta ln ie  rs. 1 kop: 20; m iesięczn ie kop: 4 0 ; za  odnoszenie do dom u, dop łaca  się  kop: 5 na m iesiąc. Num er pojedynczy w K an­
torze R edakcji kop: 5. N a prowincji i w Cesarstwie, roczn ie rs. 8 półroczn ie rs. 4; kw arta ln ie  rs. 2
Adresa lledakcfl H nr|e ra  Wnrezawsklegot Plac Teatralny, IV0 4?3 c., dom W. Ł. Zabłockiej

— Wczoraj o 91 rano w kościele parafjalnym no 
Pradze, mszę wielką celebrował JX- Władysław Bie­
liński, potem nastąpiła ceremonja przeprowadzenia 
Jezusa Chrystusa do piwnicy, a w końcu dopełnio­
no ceremonji obnażenia ołtarzy, przy assystencji li­
cznie zebranego ludu.

— Jutro o godzinie 8ej wieczorem, odbywać się 
będą rezurekcje: w kościele Archi-Katedralnym Śgo 
Jana; Przemienienia Pańskiego, (ulica Miodowa); Siej 
Anny (Krak.-Przedm.); Śgo Antoniego (ul. Senator.); 
Opieki Śgo Józefa, (Krakowskie Przedmieście); Sgo Ka­
zimierza, (Nowe Miasto). O godzinie 7ej; Sgo Marcina, 
(ulica Piwna) o godzinie 8ej;f%0 Andrzeja Apostoła, 
(ulica Bonifraterska); |Śgo Franciszka Serafickego (ul. 
Zakroczymska); Śgo Ducha (ulica Freta); w kaplicy 
Dzieciątka Jezus, (plac Warecki.

— W kościele parafilnym Świętej Trójcy na Solcu 
dziś o godzinie 9-ej z raną, rozpoczęte zostały cere- 
monje kościelne mianowicie: Liturgja, odsłonięcie i 
Adoracja krzyża. Ś-go, poczem nastąpi przeprowadze­
nie Pana Jezusa do Grobu. Nabożeństwo Wielko-So­
botnie rozpocznie się ceremonją poświęcenia Ognia; 
następnie odbędzie się poświęcenie Paschału i Wody 
do Chrztu Ś-go używanej. Nabożeństwo rezurekcyjne 
w tym kościele odprawionein zostanie w Niedziele o 
godzinie 6-ej rano, przez miejscowego Administratora 
Parafji JX - Franciszka Jasionowskiego. Tenże sam X. 
Administrator po odbyciu processji o godzinie 101 
mieć będzie summę, podczas której słowo boże z ka­
zalnicy wygłosi Wikarjusz miejscowy JX.Piotr Mi­
chalski. W drugi dzień Uroczystości Zmartwychwsta­
nia Pańskiego summę odprawi JX. Piotr Michalski, 
kazanie zaś mieć będzie JX. Antoni Chmielewski.

— W Sobotę, wr kościele Śtej Barbary (na cmenta-' 
rzu Śto-Krzyzkim), nastąpi święcenie wody, ciernia, 
ognia, to samo się odbędzie u Śgo Kazimierza na 
Tamce.

— Dzień Wielkosobotni jest dniem ostatnim postu i 
rozpamiętywania. W ieczorem rozpoczyna się uroczy­
stość Zmartwychwstania, zwana Rezurekcją. Dawniej, 
przy odgłosie strzałów', palono w około kościołów 
beczki smolne, lecz że te znaki radości, nieraz nie­
szczęśliwych przypadków były przyczyną, na wielu 
już więc miejscach zaniechane zostały. Ludy wscho­
dnie nazywają ten tydzień dniami boleści, albo dniami 
męki. Grecy czytali cztery Ewangelje w ciągu trzech 
pierwszych dni, w Medjolanie czytano księgę Hijoba 
w jednym dniu, w Reim cały psałterz. Dzień jutrzej­

szy więc zamyka szereg wielkotygodniowych nabo­
żeństw. Od rana, w dniu tym, w kościołach święci się 
ogień, paschal i woda. Święcenie ognia sięga czasów 
nadzwyczaj dawnych, jeszcze bowiem przed IV wie­
kiem znajdujemy ślady, iż ogień, używany do nabo­
żeństwa, codziennie błogosławiono; za wprowadze­
niem nieustannie gorejących świec, zwyczaj ten ustał 
i tylko w Wielką sobotę jest dopełnianym. Co się tycze 
paschału, ten pierwotnie był woskową kolumną, na 
której, lub też na tablicy zawieszonej na niej, rozpi­
sywano porządek nabożeństwa i świąt. Kolumny tej 
używano następnie do oświetlania chrzcielnicy pod­
czas święcenia wody i uroczystego chrzstu, a nazwę 
paschału dano od tego, że w wielkanocnym czasie, 
czyli podczas paschy, jest poświęcony i używany. Na- 
koniec, co do święcenia wody, to gdy kościoł święty 
żadnej prawie rzeczy bez poprzedniej konsekracji nie 
używa w obrzędach, przeto poświęca wodę, powszech­
nie potem używaną. Po skończeniu tych obrzędów, 
odprawia się Wielka Msza, w czasie której, na glorja, 
uderzają we wszystkie dzwony i dają się słyszeć uro­
czyste muzyki.

— Jutro w kościele ewangelicko-reformowanym 
na Lesznie, o godz. lOtej rano, kazanie wraz z Kom- 
munją w niemieckim języku, a po południu o godzinie 
3ej, w polskim.
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— Najjaśniejszy Pan, na skutek postanowienia ko­
mitetu ministrów, w dniu 7-m lutego 1869 r., Naj­
wyżej zezwolił na uwolnienie z poddaństwa Rosji, 
mieszkańca Warszawy Wilhelma Kreuscha. (Dz. W.)

— Jego Cesarska Wysokość Wielki Książę Włodzi­
mierz Aleksandrowicz, wraz ze świtą raczył prze­
jeżdżać z Petersburga przez Warszawę, za granicę.

(Dz. War.)

— Zarząd Spraw Duchownych Obcych Wyznań 
w Królestwie Polskiem niniejszem oznajmia, że na za­
sadzie rozporządzenia Władzy Archi-Dyecezjalnej War­
szawskiej, w Wielką Sobotę, to jest 15 (27) marca, 
odprawionem zostanie w kościele Metropolitalnym 
Sgo Jana, o godzinie 8ej wieczozem, nroczyste na­
bożeństwo rezurekcyjne. Takież nabożeństwo odbędzie 
się we wszystkich innych Świątyniach Rzymsko-Ka­
tolickich m. Warszawy, w jednych o godzinie 8 wie­
czorem w sobotę, a w innych w niedzielę pomiędzy 
godziną 5 a 6-ą z rana. (Dz. War.)



— Dyrekcja Główna Towarzystwa Kredytowego 
Ziemskiego zawiadamia posiadaczy listów zastawnych, 
iż w terminie oznaezonym Art. 114 prawa zasadni­
czego, o Towarzystwie Kredytowem Ziemskiem z roku 
1825, rozpocznie się losowanie Listów Zastawnych 
Okresu 3go Serji lej, w dniu 20 marca (1 kwiet­
nia) r. b. o godzinie 10-tej z rana, w sali głównej 
gmachu Władz Towarzystwa Kredytowego Ziemskie­
go w Warszawie, przy ulicy Mazowieckiej sytuowa­
nym. Fundusz do wysokości, którego Listy Zastawne 
Okresu 3go Serji lej wylosowane będą, wynosi na 
półrocze obecne rs. 896,953 k. 74y2. (Dz. W.)

Kassa Oszczędności M iasta  IF a rsza w y ,  z K antorem  pom oc­
niczym w gm achu szkolnym za kościołem  św. A leksandra, 
przy Alei B elw ederskiej pomieszczonym, w tygodniu upły- 
nionym  do dnia 9go (2 Igo) M arca roku  1869 włącznie, wy­
d a ła  książeczek nowych 32, na k tóre, tudzież  na dawniej­
sze w 199 wnioskach, złożono rs. 4,623 kop. 15 Na żądanie 
zaś 158 Uczestników (prócz procentu rs. 9 ko. 241/ 2 należnego, 
za  rok bieżący od całkow itych odbiorów), wypłaciła rs. 5,379 
k: 91 i um orzyła książeczek 31. P rze to  uczestników 18,897, 
posiada k ap ita ł rs. 662,io3 kop. 43 (D. W arsz:)

— Wybór placów pod zabudowania stacji kolei że­
laznych koło miast, ulega przed wszelkiemi rozpo­
rządzeniami ze strony dyrekcji kolei zatwierdzeniu 
ministra kommunikacji. Dyrekcje projektowanych i bu­
dujących się kolei rządowych i prywatnych, obowią­
zane są składać pod zatwierdzenie ministra, plany 
sytuacyjne miast, projektowanych stacji i dróg do 
tychże, z wyjaśnieniem i odezwami władz i rad miej­
skich, o dogodności obranego placu pod budowę sta­
cji. Bez uprzedniego zatwierdzenia placu, na stacje 
koło miast, wydział kolei żelaznych nie ma wnosić 
pod zatwierdzenie ministra projektów stacji i zabu­
dowań na tychże. (Dz. War.)

— Q — W mieście naszem, posiadającem w swo­
ich murach dom podrzutków, według wykazów sądo­
wo-karnych, wydanych przez Kommissję Rządową 
Sprawiedliwości zdarzył się w r. 1865 jeden tylko wy­
padek dzieciobójstwa. W miastach zaś nieposiadają- 
cych tego rodzaju instytucji, zbrodnie dzieciobójstw są 
liczniejsze i częstsze.

Wnioski wyprowadzone z faktu tak rażącego, były 
podstawą obrony p. Aleksandra Krausliara, wniesionej 
wczoraj na posiedzeniu Sądu Kryminalnego, w spra­
wie Marjanny F. obwinionej, o zabicie własnego 
dziecka.

Historja winy podsądnej podobną jest do wielu in­
nych, ale dla myśliciela przedstawia charakterystyczne 
zjawisko matki, która osamotnieniem i nędzą do wy­
stępku pobudzona, po przywiązaniu kamienia do szyi 
niemowlęcia, modlitwą i pocałuńkiem pożegnała je na 
drogę wieczności.

Kie wdajemy się w drobiazgowy opis przestępstwa. 
Wina była jawną, przyznanie się do niej podsądnej zu­
pełne, litera prawa nieubłaganą. Dla obrońcy zatem 
pozostało jedynie odwołanie się do współczucia sę­
dziów, i powołanie się na ustaloną w psychologji kar­
nej żasadę, że jak samobójstwo tak i dzieciobójstwo, 
nie będąc wynikami woli świadomej siebie, nie powinny 
na siebie ściągać bezwarunkowego potępienia.

Urząd publiczny reprezentowany przez p. Proku­
ratora Fejlerta, w ścisłem zastosowaniu się do litery 
prawa, wnosił przeciwko podsądnej karę, pozbawie­
nia wszelkich praw i osiedlenia na czas nieograniczo­

ny. Za wnioskami temi poszedł komplet sądzący pod 
prezydencją JW. Prezesa Bielskiego, i wyrok skazują­
cy podsądną na karę pozbawienia praw i osiedlenia 
wydanym został.

Referentem powyższej sprawy, był sędzia Gródecki.

— Q — Ogrodnictwo u nas, pomimo niesprzyjają­
cych mu warunków klimatycznych i niepomiernie 
rozwiniętej konkurencji z zagranicą, dzięki wytrwa­
łym usiłowaniom ludzi dobrej woli, zwolna, ale po­
myślnie się rozwija.

Między innemi, na zwrócenie uwagi specjalistów, 
zasługuje także ogród pana Adama Biernackiego, po­
łożony za rogatkami Wolskiemi. W ogrodzie tym, 
znanym w kraju z postępowej i szczęśliwej produkcji 
owoców swojskich i zaaklimatyzowanych, w roku 1861 
założoną została szkółka szczepów owocowych, która 
obecnie w skutek wzorowej pracy właściciela, składa 
się przeszło z 30-tu tysięcy, zdrowych i płodnych 
drzewek.

Jak nam wiadomo, właściciel rzeczonej szkółki, 
corocznie na sprzedaż przeznacza 3,000 tysiące szcze­
pów, czyli dziesiąty procent z wyprodukowanej ich 
massy. Głównie zaś dotąd nabywają te drzewka, wła­
ściciele ogrodów: z Podlaskiego, Radomskiego i Płoc­
kiego.

Dla rozbudzenia też zamiłowania do ogrodnictwa, 
pomiędzy posiadaczami pomniejszych majętności rol­
nych, pan Biernacki, bezinteressownie darzy zgłasza­
jących się doń wieśniaków i kolonistów, odpowiednie- 
mi potrzebom ich gospodarstwa szczepami, radą umie­
jętną, bo zdobytą w ciągu kilkunastoletnich doświad­
czeń w zawodzie ogrodniczym.

Oprócz szkółki drzew owocowych, w ogrodzie na 
Czystem, istnieje także postępowo utrzymywana cie­
plarnia i winnica, z której grona, forsownie produ­
kowane, równają się w dobroci z południowemi.

Ujawniając kilka powyższych objawów działalności 
jednego z tutejszych posiadaczy ogrodniczego gospo­
darstwa, żywimy nadzieję, że z postępem czasu, przy 
dobrej woli wszystkich właścicieli ogrodów, gałęź ta 
produkcji roślinnej, pomyślnie może zakwitnąć i unie- 
możebnić konkurrencję zagraniczną, która pochłania 
corocznie i bezpowrotnie znaczne od nas kapitały.

— W dniu 24 b. m. przeniósł się do wieczności po 
ciężkiej chorobie, ś. p. Jan Gorczyński, z miasta Go­
stynina przybyły na kuracją. Wyprowadzenie zwłok 
nastąpi dziś o godzinie 5-tej po południu z kościoła 
Ś-go Antoniego, przy ulicy Senatorskiej. Pozostali 
bracia i siostry, zapraszają Krewnych i Znajomych 
na eksportację, odbyć się mającą na cmentarz powąz­
kowski. " --2072—(3269)

— W dniu 28 b. m., t. j., w Wielką Niedzielę, jako 
w pierwszą rocznicę ś. p. Juljusza Bernarda Artzt, od­
będzie się na uczczenie pamięci tegoż, w kościele 
ewangelicko-augsburgskim, nabożeństwo żałobne, na 
które pozostała żona i dzieci, Krewnych i Przyjaciół 
zapraszają. —2073—(3297)

— Wczoraj o godzinie czwartej po południu, z ka­
plicy przy ulicy'Mylnej, odbyła się exportacja zwłok 
ś. p. Roberta Buhrkego, na cmentarz ewangelicko- 
augsburgski. Przy wynoszeniu zwłok zmarłego na wóz 
pogrzebowy, chór artystów opery pod kierunkiem swo­
jego reżyssera, wykonał wzniosły hymn żałobny, u- 
tworu Webera. Również na cmentarzu przy religij-



nym obrzędzie spuszczenia ciała ś. p. Roberta do gro­
bu, tenże chór zaintonował dwie pieśni: Troszla i Ei- 
nert’a. Na pogrzeb ten zebrał się prawie cały świat 
handlowy, nieboszczyk bowiem złączonym był nietyl- 
ko węzłami interessu z tutejszymi kupcami, ale prawem 
postępowaniem zaskarbił sobie u wielu przyjaźń, a u 
ogółu szacunek. Exportacji pogrzebowej dopełnił JX. 
Pastor, Manicjus; do wymownych słów tego kapłana, 
wyrzeczonych nad mogiłą ś. p. Roberta dodajemy, po­
kój jego duszy i pamięć dobremu wspomnieniu, jakie 
pozostawił w sferach swojego zawodu i drużynie przy-
jaciół. .

— Strapieni rodzice, mąż, oraz Krewni, s. p. I auli- 
ny z Wojciechowskich Krabbe, wynurzają niniejszym 
najszczersze swoje podziękowanie, osobom jak znajo­
mym, tak nieznajomym, które towarzyszyły w prze­
szły poniedziałek, orszakowi pogrzebowemu na cmen­
tarz Wolski, oddając ostatnią posługę ś. p. Paulinie. 

 *— — -------------
Rada Główna Opiekuńcza Zakładów Dobr czynny c /f

S z p i t a l e  i i n n e  z a k ł a d y  d o b r o c z y n n e  w W a r s z a w i e ,  d a ­
w n y m  z w y c z a j e m  czerp ią ,  d o c h ó d  c o ro c z n y  z e  s z c z o d r o b l i ­
w ośc i  m ie j s c o w y c h  m i e s z k a ń c ó w ,  t y t u ł e m  d o b r o w o l n y c h  o 
f i a r ,  j u ż  to  p r z e z  p o ś r e d u i c t w o  k w e s t y  w ie lk o ty g o d n io w e j  po 
k o ś c i o ł a c h  p r z y  G r o b i e  Z b a w i c i e l a  o d b y w a n e j  p r z e z  u p r o ­
s z o n e  do  t e g o  d a m y ,  j u ż  to  p r z e z  z b i e r a n i e  s k ł a d k i  p o  d o ­
m a c h  za  p o ś r e d n i c t w e m  d e lo g o w a n y c h  d o  t e g o  o s ó b .  J e ż e ­
li k i e d y ,  t o  w b i e ż ą c y m  r o k u  s z c z e g ó l n i e j  z a k ł a d y  d o b r o ­
c z y n n e  d o c h o d u  z  t e g o  ź r ó d ł a  p o t r z e b u j ą ,  g d y ż  w s k u t e k  
t ru d n e g o ,  d l a  w y s o k i c h  c e n  p i e r w s z y c h  p o t r z e b  ż y c i a ,  u t r z y ­
m a n i a  s ię ,  l i c z b a  s z u k a j ą c y c h  u lg i  i p r z y t u ł k u  w t y c h  z a ­
k ł a d a c h  p r z e w y ż s z a  ś r o d k i ,  j a k i e m i  o n e  r o z r z ą d z a j ą .  D l a  
t e g o  k t o k o l w i e k  d o r z u c i  d a r  swój ,  a  n a w e t  g r o s z  w d o w i  n a  
t e n  cel , ś m ia ło  r z e c  m o ż e ,  ż o  o t a r ł  c h o ć  j e d n ą  ł z ę  n ie d o l i  
i  n ę d z y .  P o l e c a j ą c  w ię c  d o b r y m  c h ę c i o m  t u t e j s z y c h  m i e ­
s z k a ń c ó w ,  lo s  s z u k a j ą c y c h  p o m o c y  w s z p i t a l a c h  i i n n y c h  z a ­
k ł a d a c h  d o b r o c z y n n y c h ,  R a d a  G ł ó w n a  O p i e k u ń c z a ,  w  n a ­
s t ę p s t w i e  o g ło s z e n ia  s w e g o  z  d n i a  1 ( 1 3 /  M a r c a  r o k u  b. 
o  k w e ś c ie  k o ś c ie ln e j  m a  h o n o r  p o d a ć  t u  n a z w i s k a  o s ó b ,  
p o w ię k s z e j .  czę śc i  c z ł o n k ó w  R a d  S z c z e g ó ło w y c h  i C y r k u ł o ­
w y c h  O p ie k u ń c z y c h ,  k t ó r z y  p o d j ę l i  s ię  z b i e r a n i a  w  r o k u  _b. 
o f i a r  p o  d o m a c h  n a  r z e c z  t y c h ż e  i n s ty tu c j i ,  a  m ia n o w ic ie :  
w  c y r k u ł a c h  p o l ic y jn y c h :  a) w c z ę ś c i a c h  Z a m k o w e g o  i So- 
b o r n e g o  (daw n ie j  c y r k u ł y  1 i  2).  1. J a n  M in d e  z a m i e s z k a ­
ł y  p o d  N r  8 2. J a n  Ż a b i c k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  136.  3.
I z a a k  K o h n  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  2 5 0 7 /8 .  4. M a r c e l i  Zbi -
g n ie w s k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  2637 .  5. K o n r a d  G ó r s k i  z a ­
m ie s z k a ły  p o d  N r  5 3 3 .  6. I g n a c y  D ą b r o w s k i  z a m i e s z k a ł y
p o d  N r  514.  7. L u d w i k  F i t k a ł  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  17 0.
8. M a k s y m i l j a n  K u j a w s k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  131.  9. F e -

' l ik s  O ł t a s z e w s k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  40  10. K o n s t a n t y
C h w a l ib ó g  z a m i e s z k a ł y 1 p o d  N r  42. U .  N a t h a n  W i n a w e r  
z a m i e s z k a ł y  p o d  N r 2 4 7 b .  12. K a z i m i e r z  P u s z k o w i c z  z a ­
m i e s z k a ły  p o d  N r  4 1 2e. 13. J ó z e f  B i w o jn a  z a m i e s z k a ł y
p o d  N r  655.  14. F e l i k s  T o m a s z e w s k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r
340.  15. F r y d e r y k  G o e b e l  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  356 .  16.
K o n s t a n t y  Z a b o r s k i  z a m i e s k a ł y  p o d  N r .  1 8 6 0 . 17. J a n
W r ó b l e w s k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  Nr 343.  18 . L e j z e r  K o c z n e r
z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  247b .  b) w  c z ę ś c i a c h  Z a m k o w e g o  i So-  
b o rn e g o ,  (d a w n ie j  c y r k u ł y  3 i 11): 19. J u l j a n  J a n k o w s k i
z a m ie s z k a ł y  p o d  N r  2768.  2 0 . J a n  G a u t i e r  z a m i e s z k a ł y
p o d  N r  476a .  21.  L u d w i k  S p ie s s  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  4 64 /5 .
22. J ó z e f  O r ł o w s k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  17 5 4 0 .  2 3 .  L u d ­
w ik  K u n i c k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  586 .  24. F r a n c i s z e k  K o n -
d r a to w ic z  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  1326.  25. A l e k s a n d e r  T a r
n o s iew icz  z ą m i e s z k a ł y  p o d  N r  1324 .  26.  L u d w i k  H e r k n e r
z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  2678 .  27 .  A l f o n s  G r o t o w s k i  z a m i e ­
s z k a ły  p o d  N r  369.  28.  D a w i d  W i n a w e r  z a m i e s z k a ł y  p o d
Nr 2 7 0 0 . 29. J ó z e f  F c j t c h n e f e l d  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  2 6 8 0 .
30. I g n a c y  K n n u f f  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  2710.  c) w B i e l a ń ­
s k im  i P o w ą z k o w s k i m ,  (daw n ie j  c y r k u ł y  4, 5 i 6): 31.  I -
z a a k  H e r s z f i n k i e l  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  17 9 6 b .  32. L e w e k
W i l n e r  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  I 7 6 9 e .  33. J ó z e f  R e j c h m a n  
z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  2426.  34. J ó z e f  B a r c h a n  z a m i e s z k a ł y
p o d  N r 2 i 9 i a .  3 5 . L u d w i k  K ohlsdorf z a m i e s z k a ł y  p o d  Nr

2 2 5 7 .  36 .  I z a a k  R o z e n b l a t  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  2 2 6 0 . 37.
J ą k ó b  T u g e n d g o l d  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  2245 .  38.  I g n a c y
S z u lc  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  2 5 b .  39. J ó z e f  C z o s n o w s k i  z a ­
m i e s z k a ł y  p o d  N r  6 7 9 /8 0 .  40.  A l e k s a n d e r  F a u s t  z a m i e ­
s z k a ł y  p o d  N r  7 1 7 /18 .  41 .  T a d e u s z  S i e 3z p u t o w s k i  z a m i e ­
s z k a ł y  p o d  N r  1142 .  42. A l e k s a u d e r  R a d o s z k o w s k i  z a m i e ­
s z k a ły  p o d  N r  870.  43. L e o p o l d  M o r a c z e w s k i  z a m i e s z k a ł y
p o d  N r  8 4 6 / 7 .  44. K a r o l  S z l e r ik e r  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  710.
4 5 . H i l a r y  Ń u s s b a u m  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  232o .  46.  A b r a m
B e r k s o h n  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  2325 .  47 .  J a n  M ic e w ie z  z a ­
m i e s z k a ł y  p o d  N r  2399 .  48.  J ó z e f  M i k u c k i  z a m i e s z k a ł y
p o d  N r  2371.  49.  S t e f a n  B a l i ń s k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r
23 7 5 d .  50. S t a n i s ł a w  P f e j f f e r  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  2 4 5 5 .
51. D a n ie l  F o l k e m i t  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  2429 .  52. A u g u s t
L a m p e  Z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  672.  53. S z m u l  S o l b e r g  z a ­
m i e s z k a ł y  p o d  N r  2 2 4 7 c .  54 .  I g n a c y  C h o d o r o w i c z  z a m i e ­
s z k a ł y  p o d  N r  1495 .  d) w  W o l s k i m  i J e r o z o l i m s k i m ,  ( d a ­
w n ie j  c y r k u ł y  7 i 8): 55.  A d o l f  L o e v e  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r
1 3 4 0 . 56. J ó z e f  G in e l t  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  754.  57. K a ­
r o l  N i v e t  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  892 .  58. M i c h a ł  K a l i s z  z a ­
m i e s z k a ł y  p o d  N r  913.  59 K o n s t a n t y  K r u s z c z y ń s k i  z a m i e ­
s z k a ł y  p o d  N r  1005 .  60. A l e k s a n d e r  K r a u z e  z a m i e s z k a ł y
p o d  N r  802 .  61. J a k ó b  M e l e c b i n  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  820 .
62.  W ł a d y s ł a w  R i t e n d o r f  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  967.  63  H o p -
f e n b l u m  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  8 2 0 . 64.’ F e l i k s  G ło d o w s k i
z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  9 2 7 a .  65. E d w a r d  S z t e b l e r  z a m i e s z k a ­
ł y  p o d  N r  6 7 3 a .  66. T e o f i l  S m o l i ń s k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r
67 F r a n c i s z e k  N o w a k o w s k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  1 506a .  68. 
T e o d o r  B a u m b e r g  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  1056.  69.  N a t a n
M a j e r z d o r f  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  1059.  70. J a n  S t o p c z y k
z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  794c .  71. W ł o d z i m i e r z  K ł o d n i c k i  z a ­
m i e s z k a ł y  p o d  N r  6 73a .  72.  S z m u l  R o t b e r g  z a m i e s z k a ł y
p o d  N r  1083.  73. K u ś m i e r s k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  766.
74. I g n a c y  C h o d o r o w ic z  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  1495 .  75. S t a ­
n i s ł a w  B o g o w o ls k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  1 3 9 6 a .  76. M a u r y ­
cy B r a u m a n  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  1381.  7 7 . . I g n a c y  G ó r s k i
z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  1875.  78.  A l e k s a n d e r  Z u l iń s l t i  z a m i e ­
s z k a ł y  p o d  N r  2 6 7 3 a. 79. K a r o l  P l o t z e r  z a m i e s z k a ł y  p o d
N r  1 5 1 4 . 80. S t a n i s ł a w  G o t o w t  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  4 9 7 a .
81 .  S a t u r n i n  O le c h o w s k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  2429 .  82.
J a n  P i ą t k o w s k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  1215.  e) w  Ł a z i e n ­
k o w s k i m  i' N o w e g o - Ś w ia tu ,  (d a w n ie j  c y r k u ł y  9 i 10): 83 ;

E d w a r d  R e j c h m a n  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  2 9 2 1 /2 .  84 .  A n t o n i
B o e o i s c h  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  1738 .  85 .  W i n c e n t y  C z o s ­
n o w s k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  29891 86.  J a n  R y b i ń s k i  z a m i e ­
s z k a ł y  p o d  N r .  87. G r a c j a n  J a e g e r  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  
1710 /11 .  88 C h a i m  G r o s w i r t h  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  1 6 5 6 / 7 .
89. L e o n  S ta l i ń s k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  1583.  90. X .  T e o ­
fil  M a t u s z e w s k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  1742 .  91.  A l e k s a n d e r
S z m i t  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  1309.  92. M i e c z y s ł a w  P r u s z y ń -
s k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  125 9 a .  93. S a m u e l  F e j g e n b l a t  z a ­
m i e s z k a ł y  p o d  N r  29 1 3 b .  94.  A lotoni  S t a l e w s k i  z a m i e s z k a ­
ły  p o d  N r  2 8 6 2 / 3  i 4. 95 .  H e n r y k  K l a w e  z a m i e s z k a ł y  p o d
N r  1740.  96. L e o n  R a k o w s k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  1582.
97. T e l e s f o r  S z p a d k o w s k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  1326.  9 8 .
S t a n i s ł a w  S te c z k o w s k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  1. 99.  P r z e -
r a d z k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  2 7 7 2  100. J o s e k  G o l d f l a m  z a ­
m i e s z k a ł y  p o d  N r  2849150.  1 0 1 . M o s z e k  B a z y l e r  z a m i e ­
s z k a ły  p o d  N r  2821 .  102. A l e k s a n d e r  T r y u i s z e w s k i  ż a r n ie -
s z k a ł y  p o d  N r  2864 .  103.  F r a n c i s z e k  W o j s z y c k i  z a m i e ­
s z k a ł y  p o d  N r  406.  104. A n t o n i  P a r y s  z a m i e s z k a ł y  p o d
N r  2 9 7 9 a. 105.  M a r c e l i  T y s k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  I2 6 0 d .
f) w P r a g s k im ,  (d aw n ie j  c y r k u ł  12): 106.  J u l j a n  R ó ż y c k i
z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  397 .  107. J a n  N e p o m u c e n  R o l b i e c k i  j
z a m i e s z k a ł y  p o d  N r  375 .  108.  C e z a r y  S k ó r y n a  z a m i e s z k a -  ■
ły  p o d  N r  4 0 9 . 109. H e n r y k  C h o j n a c k i  z a m i e s z k a ł y  p o d  i
N r  159160. O s o b y  p o w y ż s z e  z o s t a ł y  z a o p a t r z o n e  w s to s o -  I 
w ne  d r u k i  z  g o d ł e m  w ie lk i c h  s łó w  „ U b o g i m  co s ię  d z ie je  
to  s ię  B o g u  d z i e j e 11 z a  p o d p i s e m  u p r o s z o n y c h  d o  u r z ą d z e ­
n i a  k w e s t y  p o  d o m a c h  J .  W .  J .  W .  G e n e r a ł a  W i t k o w s k i e -  I 
go P r e z y d e n t a  M i a s t a ,  i  S t a n i s ł a w a  H r a b i e g o  O s t r o w s k ie g o  
C z ł o n k ó w  R a d y  G łó w n e j  i z a  p i e c z ę c i ą  t e j ż e  R a d y ,  a  r e ­
z u l t a t  i p o d z i a ł  k w e s t  w m o w ie  b ę d ą c y c h ,  w c z a s i e  w ła ś c i -  
w ym  do  w ia d o m o ś c i  p u b l ic z n e j ,  p r z e z  R a d ę  G ł ó w n ą  O p ie -  ; 
k u ń c z ą  p o d a n y m  b ę d z ie .  P r e z e s ,  G e n e r a ł - L e j t u a n t  Seno.  ■ j 
t o r  (p o d p i s a ł ) ,  R o ż n o w .  S z e f  B i u r a ,  J .  W o j e w ó d z k i .

— Dziś, w kościele Matki Boskiej Łaskawej odbędą i 
się śpiewy pod dyrekcją p. Quatryniego.



—  Przypominamy, że w dniu dzisiejszym, o godzi­
nie 34 wykonane zostaną śpiewy religijne w kościele 
Ś-go Karola Boromeusza, pod kierunkiem pp. K ąt- 
skiego i G. Różnieckiego. Z powodu pięknej pogody, 
bardzo wiele osób wybiera się tak  na groby, jak i na 
śpiewy po tutejszych świątyniach.

— W kościele Przemienienia Pańskiego (ul. Miodo­
wa), mają być powtórzone też same śpiewy, które dziś 
były wykonane pod dyrekcją pana Grabowskiego.

—  Dziś i ju tro  w kościele Narodzenia N. M. Panny 
na Lesznie, przy Grobie Zbawiciela, z panią Bronisła­
wą z Zawistowskich Gutmanową kwestować będzie 
panna Zofja Ładowna.

—  W poniedziałek, dnia 10 (22) marca, jak już 
wspominaliśmy, nastąpiło otwarcie warszawskiego od­
działu: „Towarzystwa opieki nad zwierzętami". P re ­
zes, jenerał-adjutant Patkul zagajaił posiedzenie. P e­
tem, obecni członkowie przystąpili do wyboru za­
rządu. W ybrani zostali: na wice-prezesa, baron Brui- 
ningk; na członków: p. Stanisław Jasiński, baron N. K. 
Pritw itz, K. D. Daniłow, A. N. Draszusow, G. A. Ma­
łek, W. M. Biełozierski, J. M. Łazarewski, A. J. Ry­
żów i N. N. Matiuszkin. Zawiadywanie czynnościami 
towarzystwa poruczone zostało rzeczywistemu człon­
kowi A. I. Ryżowowi.

Tym sposobem urzeczywistnił się projekt założenia 
w W arszawie towarzystwa, istniejącego w wielu miej­
scach, tak  w Rosji, jak i w obcych krajach. (D. W.)

—  Przed kilku dniami donosiliśmy, że zamknięto 
szpital czasowy w domu schronienia, za rogatką Wol­
ską, utworzony dla 40 lub 50 chronicznie chorych, 
tranzlokowanych ze szpitala starozakonnych w W ar­
szawie. Istn iał on od d. 5/17 Marca 1868 r. do 1/13 
M arca r. b. Na utrzymanie szpitala, rząd przeznaczył 
500 rs. miesięcznie, z funduszu 10,000 rs. ofiarowa­
nych na potrzebę czasowych szpitali, z powodu grassu- 
jącej epidemii tyfusu. Zarząd czasowego Szpitala po­
wierzony zostął Qsobnemu komitetowi, złożonemu 
z Członków Rady Opiek. Szp. Staroz. i Domu Sclir. 
pp. Bersohna Matiasa, Braum ana M., Junghertz M a­
je ra  i Landego J., pod przewodnictwem p. H. Nuss- 
bauma, Opiekuna Prezydującego w domu Schronienia. 
Lekarzem ordynującym był D r Simon, a  czynnością 
ekonomiczno-administracyjną zajmował się p. B. Gros­
ser miejscowy ekonom. Do części chirurgicznej prze­
znaczony został starszy felczer p. Czerniaków, wraz 
z pomocnikiem. Ogółem podejmowano chorych 495 i 
ci przebyli dni instytutowych 13084. Przecięciowo 
dziennie było chorych 36, 4. Wydatki bieżące utrzy­
m ania chorych, oprócz lekarstw, których dostarczał 
szpital starozakonnych czynią rs. 4,146 k. 20, do cze­
go dodawszy koszta urządzenia czasowego szpitala rs. 
262 k. 23,' sprawunek bielizny rs. 180, wydatki nad- 
zwyczejne, jako to: omnibusy dla przewożenia cho­
rych ze szpitala, czystość i porządek lokalu i t. p. oko­
ło rs. 95, ogół wydatków przez cały czas istnienia 
czasowego szpitala wynosi rs. 4,683 kop. 43. Dzienny 
przecięciowy koszt jednego chorego, w stosunku do 
potrzeb bieżących, kop. 31,5.

—  Moniuszko pracuje obecnie nad wykończeniem 
partycji opery p. t. „Parja.“ Znawcy którzy mieli spo­
sobność słyszeć ustępy z tej nowej opery, upewniają, że 
talent kompozytora, jaśnieje w nich całym blaskiem 
twórczości i erudycji muzycznej. Libretto do „Parji,“ 
jest utworu J . Chęcińskiego.

— Dzielimy się z miłośnikami wyższej muzyki, na­

der interesującą i pewną wieścią, która nas doszła 
ze sfer artystycznych. W krótce po świętach zamie­
rza urządzić pan Aleksander Zarzycki koncert in- 
strumentalno-wokalny. W koncercie zaś tym przy- I 
rzekła przyjąć udział pani M arja z hr. Nesslrodów 
Muchanow’owa, pianistka rozgłośnej u nas i zagranicą 
sławy. Bliższe szczegóły o tej rzeczywistej uroczysto­
ści muzycznej, nieomieszkamy podać we właściwym 
czasie.

—  W kuchni taniej N r 1, przypadają dyżury na na­
stępne osoby: we wtorek (dnia 30-go marca r . b.) pp. 
Kłodnicka, Strausowa iRodwandowa, pp. Recera i Jusz­
czyka ; we środę pp. Landenowa, Żochowska i Heppc- 
nowa, pp. Lewandowski i Sobolewski; we czwartek 
pp. Jasińska, Banerfajndowa i Rentlowa, pp. Lewan­
dowski i Ciszewski; w piątek  pp. Raszewska, Marja 
Faleńska i Fajstowa, pp. Bednawski i Semadeni; w so­
botę pp. Chmielewska, Grajnertowa i Rodwandowa, pp. 
Sobolewski i Jakobi.

—  Najpiękniejszem święconem udarował professor 
Szkoły G łównej, W -ny Karol Jurkiew icz, Instytut 
nasz głucho-niemych i ociemniałych. Mamy już z jego 
życzliwości dla zakładu, zbiór ptaków krajowych, li­
czący sto okazów; obecnie nowy dar pomnaża nasze 
pomoce naukowe. Jest nim zbiór owadów, obejmują­
cy najważniejsze gatunki krajowe, głównie okolice 
Warszawy zamieszkujące. Siedem szafek z 352 gatun­
kami owadów w 610 okazach składa tę m iłą i poży­
teczną ofiarę, za k tórą  w imieniu głuchoniemych, dy­
rektor instytutu, oświadcza szlachetnemu ofiarodawcy 
serdeczne podziękowanie.

—  Zostający od la t ośmiu w orkiestrze opery włos­
kiej w Petersburgu, p. D. Herman, b ra t znanego pana 
Adama Hermana, przybył w tych dniach do Warsza- 
wy, gdzie przebawiwszy parę miesięcy, uda się na po- j 
wrót do Petersburga.

—  Z powobu świąt wielkanocnych, num er 65 „Ty­
godnika Illustrowanego wyszedł dzisiaj.

— Zabobonni ludzie uważają trzy ostatnie dni m ar­
ca za nieszczęśliwe czyli feralne, to jest nadchodzący 
Poniedziałek, W torek i Środę. Dzisiejszy dzień w ca- 
łem chrześcijaństwie również uchodzi za dzień feral­
ny, powodem tego jest ukrzyżowanie Zbawiciela, lecz 
co dziwniejsza, że i u Birmanów nie godzi się w Pią­
tek żadnej rozpoczynać sprawy, -pierwsi apostołowie 
Chrystjanizmu powstawali ciągle na niedorzeczność te­
go uprzedzenia. Ś. Paweł w liście do Galatów, wyrzu­
ca im przywiązywanie wiary do pewnych dni, miesięcy, 
pór roku i t. p. W niektórych miejscach trzy ostatnie 
dni Marca nazywają dniami pożytecznemi. Dni te  zwy­
kle bywają burzliwe, a przodkowie nasi mawiali, że 
Marzec tych dni pożyczył od Kwietnia, chcąc tym  spo­
sobem panowanie swoje przedłużyć.

— Gospodynie Warszawskie tak  rozkupiły drożdże, 
iż dziś już prawie za żadne pieniądze nie można ich 
nigdzie dostać, i tylko w drodze szczególnej łaski u- 
daje się potrzebującym parę łutów zdobyć.

—  W niektórych okolicach dały się już widzieć bo­
ciany, sprawdza się więc przysłowie używane w dniu 
wczorajszym na Zwiastowanie N. P. Marji:

Na zwiastowanie,
Zlatują się bocianie.

— Z powodu świąt, gospodynie nasze odprąwiają 
zwykle domowe porządki, które obecnie połączone 
z wypiekiem bab, mazurków i placków, wypędzają mę­
żów z domu. W jednej z kamienic przy ulicy Chło-



dnej, odsuwano od ściany szafę i ta  przewróciła się. 
Pani domu widząc swoją cztero-letnią córeczkę Ką- 
rolinkę, stojącą przed padającą szafą, nie straciła 
przytomności i szczotką trzym aną w ręku, tak  ją  gwał­
townie uderzyła, że dzieweczka upadła na ziemię, 
lecz już nie pod szafę, ale obok szafy. Pani W. za 
taką  opatrzność nad jej córeczką, zrobiła wotum le­
żenia krzyżem w dniu dzisiejszym, w jednej ze Świą­
tyń Pańskich, a mąż wróciwszy do domu, wszystkie 
pieniądze jakie m iał wydać na święcone, dzisiaj ma 
rzucić w kościele Śgo Karola Boromeusza, patrona 
swojego dziecka, na tacę dam kwestujących na szpi­
tale i kościoły.

—  P. Miłaszewski, dyrektor teatru Polskiego we 
Lwowie, podczas ostatniego pobytu w Warszawie, jak 
było wspominane, zaangażował niektórych tutejszych 
artystów i artystki, a pomiędzy tem i ostatniemi i pa­
nią Borkowską (Biedrońską), k tó ra  w tych dniach 
udaje się za urlopem do Lwowa, na kilka gościnnych 
występów. Ponieważ p. Borkowska w tej wycieczce 
będzie m usiała przejeżdżać przez Kraków, zapewnie 
wystąpi i na scenie, która była świadkiem pierwszych 
jej na tem polu powodzeń.

— Wczoraj wyszła na widok publiczny powiastka 
humorystyczna, pod tytułem: „Niezasłużony ale szczę- 
śliwy“, napisana oryginalnie przez p. KI. W. Autor 
rzeczonej powiastki objaśnia, że w jej formie zawarł 
potulne rozmyślania nad dobroczynnym wpływem, 
jaki teorja D arvina na ogół publiczności już wywarła, 
lub wywrzeć może. Rzecz ta  opowiedziana jest poto­
czyście i z humorem, a illustracja rysunkuFr.K ostrzew - 
skiego, pomieszczona na okładce powiastki, streszcza 
w sobie jej myśl przewodnią.

—  W tych dniach wyszła z druku rozprawa pana 
Ochorowicza, studenta nauk przyrodzonych, pod tytu­
łem : „Jak  należy badać duszę! “

—  Od dawnego czasu nie widzieliśmy po ulicach 
tyle połamanych wozów, dorożek i omnibusów co 
wczoraj. W przestrzeni od kolei żelaznej petersbusko- 
warszawskiej do kolumny Zygmunta, uległo temu wy­
padkowi 13-cie sztuk.

— W dniu onegdajszym, w cyrkule Łazienkowskim, 
-Teofil Łazarski,powożący omnibusem Nro 54, w prze- 
jeździe, potrącił Helenę Łukianów, żonę żołnierza, k tó ­
ra z tego powodu, uległa, lekkiemu stłuczeniu nogi.

— W cyrkule Śobornym, Antoni Leszczyński, powo­
żący dorożką Nro 403, najechał na starozakonną Faj- 
gę Sendyk, która z tego powodu uległa skaleczeniu 
wierzchniej wargi i głowy, Sendyk odesłana na kura­
cję do śzpitala; winni zaś w skaleczeniu jej przyare- 
sztowani zostali, w celu ukarania za nieostrożną jazdę.

— W cyrkule Łazienkowskim, w domu Nro 1699, 
wściekł się pies, który jednakże natychm iast przez 
miejscowego stróża złapany i zabity został, nie zrzą­
dziwszy nikomu szkody. (G. Polic:.)

— Wczoraj przed pałacem Diickerta, przy ulicy 
Długiej, jakaś pani spiesząc za sprawunkami, spostrze­
gła brak portmonetki, a o kilkadziesiąt kroków zmy­
kał chłopak, który jąk  się zdaje był sprawcą kra- 
dzierzy.

— P. Zofji P. . . . dług uiszczony. ***
— Spinka koralowa męzka od koszuli, znaleziona 

w kawiarni pod Dzwonnicą, przy ulicy Krak.-Przed- 
mieście, odebraną być może za udowodnieniem w Re­
dakcji „Kurjera Warszawskiego14.

— JW . Radca Stanu Inżynier Biergiel, Inspektor

dróg żelaznych w Królestwie, złożył w Redakcji „Kur­
jera Warszawskiego,44 w miejsce składania wizyt 
w nadchodzące Święta Wielkanocne, rs. 3, z przezna­
czeniem takowych na rzecz domu przytułku, dla nie­
mowląt pod opieką Warszawskiego Towarzystwa Do­
broczynności, ppzy ulicy Tamka istniejącego.

—  Złożono w Redakcji „Kurjera Warszawskiego41: 
od N kop. 45 dla biednej wdowy Nejmann, chorej, 
z trojgiem dzieci; od J. W. rs. 5 dla biednych na świę­
cone, które rozdzielone zostały w następujący sposób: 
dla niewidomego Szycha rsr. 1, dla staruszki kaleki 
Szumańskiej rs. 1, dla wdowy Marsząłkowskiej z 6-m 
dzieci rs. 1, dla niewidomego Madru rs. 1 i dla kaleki 
Strachowicza rsr. 1; bezimiennie rsr. 3 ; dla biednej 
z ulicy Bednarskiej od S. G. rsr. 1, dla nieszczęśliwej 
chorej wdowy K., na rogu Ogrodowej i Żelaznej.

— Ostatnie wiadomości z Wieliczki donoszą o znacz­
nym postępie robót, około przyrządów do ciągnienia 
wody.

—  Z Torunia 22  M arca— Dziś rozpoczęto na no­
wo roboty nasypowe na linji kolei żelaznej, między 
Toruniem a Kowalewem. Między miastem a twierdzą 
św. Jakóba, nad samą szosą zbudowano gustowny dom 
drewniany, dla. biur zatrudnionych około budowy mo­
stu. Budują także obszerne szopy, dla narzędzi bu­
downiczych. Skoro się roboty zaczną, punkt ten przed­
stawiać będzie bardzo ciekawy ruch.—Zwiastuna wio­
sny, bociana, już ujrzano dziś krążącego nad Pozna­
niem.

—  Dnia 21 b. m. rozstał się z tym światem ksiądz 
proboszcz Boczkicwicz w Miechorzewie, oraz w Po­
znaniu Aniela z Lemańskich Kochanowska.

— We Wrocławiu zajmują się oattUdo^u^.-.om kato- 
tolckiego kościoła św. Mikołaja.

—  W Poznaniu rozstał się z tym światem Adolf 
Otocki, a we Lwówku Edward Maszewski.

Ostatnie Wiadomości Polityczne.
Święta Wielkanocne pozwolą, odetchnąć wszystkim 

parlamentom, wszystkim ciałom obradującym. Włos­
ka Izba deputowanych już odroczyła się do pierwszego 
tygodnia w przyszłym miesiącu. W iedeńska rozpocznie 
swoje czynności na nowo dopiero d. 6 kwietnia. Przed 
rozejściem się swojem odrzuciła większością 76 gło­
sów przeciwko 50, projekt do prawa o landszturmie. 
Czytelnicy zechcą pamiętać, że landuzturm  i landwera,. 
są to dwa wyrazy wcale odmienne mające znaczenie. 
Landwera jest rezerwą wojsk regularnych, jest obro­
ną krajową prawidłową, landszturm. zaś, jestto pospo­
lite ruszenie, z pominięciem zwykłych form i warun­
ków poborowych.

Minister spraw wewnętrznych, chcąc koniecznie 
przeprowadzić to prawo, napróźno ukazywał groźne 
chmury na politycznym widokręgu. Większość sprze­
ciwiła się stanowczo zasadzie landszturmu.

Dzienniki austrjackie jednomyślnie zdają sprawę 
z wybornego wrażenia wywartego na opinję publiczną 
w Austrji w skutek odnowienia przyjaznych i uprzej­
mych stosunków, pomiędzy dworami wiedeńskim i flo­
renckim , atoli ich zadowolenie z rezultatu wyborów 
węgierskich o wiele jest mniejszem.

I tak „Neue freie Presse44 przyznając, że w przy­
szłej Izbie deputowanych deakiści stanowić będą t, ię- 
kszość, dodaje zaraz, że prawdopodobnie, utworzy się
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silne kółko lewicy, k tóra w wielu razach głosować bę­
dzie z oppózycją, i będzie mogła stać się nader niebez­
pieczną dla gabinetu Andrassego.

„Najpierwszem prawdopodobnem następstwem no­
wych wyborów*1 „powiada dalej ten dziennik11 „będzie 
gabinet koalicyjny, i zbytecznem byłoby wykazywać 
że przewrót ten wywrze ważne skutki na kraje ci- 
slitawskie.11

Cesarz Franciszek Józef powrócił z Trjestu do W ie­
dnia, wzmocniwszy tą  podróżą swoją na nowo, węzły 
łączące rozmaite części wschodnie austrjacko-węgier­
skiego państwa.

Stan zdrowia cesarzowej Karoliny, wdowy po Ma­
ksymilianie, ciągłe obudzą obawy.

„Journal officiel11 powiada w swojem wieczornem 
wydaniu, że ogłoszenie zgodnych not ze strony rzą­
dów francuzkiego i belgijskiego jest świadectwem, że 
sprawa kolei żelaznych weszła w nowe i pożądane sta- 
djum. Poseł francuzki przy dworze austrjackim, książę 
de Grammont powraca w niedzielę do Wiednia.

We wtorek angielska Izba niższa m iała wydać sta­
nowczy wyrok co do przyjęcia lub odrzucenia billu 
odnoszącego się do kościoła państwowego w Irlandji. 
Pomimo całego rozwoju świetnej wymowy w tej spra­
wie z jednej i z drugiej strony, wymowy która pozo­
stanie pomnikiem dzisiejszego stanu krasomowstwa, 
żadne z praeK^nań nie zostało zachwianem, ani w wi- 
gach, ani w torysach, ani w liberalnych, ani w konser­
watystach i n ik t nie przeszedł do przeciwnego obozu. 
Rząd liczy ciągle na większość stu głosów ku przepro- 
wadzeniu_rzeczonego billu.

na uroczysto­
ściach bajram u, a potem uda się do Suezu, Port-Said 
i Aleksandrji, gdzie wsiądzie na okręt mający go za­
wieźć do Konstąntypola.

Z Hiszpanji smutne wiadomości. Najwyższe wzbu­
rzenia na Półwyspie. Telegraf madrycki-donosi o ma­
nifestacjach protekcjonistów w Barcellonie; o manife­
stacjach przeciwko poborowi w Grenadzie i Maladze; 
o manifestacji religijnej w Sewilli. Porządek wprawdzie 
groźno narażonym nie był, umysły jednak rozpa­
liły się mocno.

W samym Madrycie wszakże odbyła się manifesta­
cja wcale odrębnego rodzaju , d. 22 'o. m. około 4 go­
dziny po południu. Wywołały ją  kobiety. W bliskości 
pomnika zwanego pomnikiem 2go maja, zebrał się 
tłum  wynoszący do dwustu ,,obywatelek11 i ruszył ku 
pałacowi kortezów, w towarzystwie mnogiego orsza­
ku ciekawych. Kobiety te szły domagać się zniesienia 
poboru wojskowego. Sądzono, że deputowany Orenu 
przyjmie na siebie obowiązek tłomacza ich życzeń 
w obec zgromadzenia. O godzinie szóstej, plac przed 
pałacem kortezów zaległy niezliczone tłumy. Jeden 
z deputowanych doradzał ludowi, aby w targnął do 
wnętrza Izby. M inister wojny wydał głośno rozkaz, 
ażeby wojska wystąpiły. Na ławkach mniejszości silny 
ruch: na ławce rządowej ministrów: naradzają się mię­
dzy sobą.

Kortezy prowadzą rozprawy śród ogólnej trwogi, 
nad poprawką republikanów żądających zniesienia po­
boru. Burza huczy ną placu. Kortezy mimo to odrzu­
cają poprawkę. W tem miejscu telegram wstrzymuje 
się.

Najświeższe depesze wyjaśnią nam bez wątpienia,

jak  zakończył się ten dzień burzliwy; czy stałość rządu 
i kortezów wzięła górę nad zawichrzeniem, i czy owe 
dwieście ..obyw atelek  wróciło spokojnie do ognisk do­
mowych.

Ciekawa rzecz, czy rządowi uda się długo lawirować 
pomiędzy rafami, aż do ustalenia stanowczej władzy?
Nie można zaiste odmówić mu ani roztropności, ani 
energji; to zaś także pocieszającym jest objawem, że 
naród zdaje się być obojętnym i czysto biernym w kwe- 
stji zapewnienia trjumfu tem u , albo owemu stronnic­
twu. Największe atoli niebezpieczeństwo stanowi nę­
dza. Świeżo otrzymana korrespondencja z Hiszpanji 
tak  maluje położenie Półwyspu: Jrommunizm  na po­
łudniu, karlizm  na północy, nędza  wszędzie!11 (

Słusznie więc, bardzo słusznie, wszystkie poważne 
organa opinji publicznej domagają się natarczywie, 
aby chwycono się środków mogących rozbudzić pracę 
po warsztatach i po wsiach, i wlać w serca zaufanie 
będące m atką kredytu- Ale czyż podobna wymyślić 
coś skutecznego, dopóki nieznośna tymczasowość 
ogarniać będzie kraj powszechną niepewnością.?

Wypracowanie konstytucji postępuje nader zwolna: 
codzień jakaś nowa zwłoka._ Mówią naw et, że rozbiór 
praw zasadniczych nie będzie wcale podjętym w kor- j  
tezach przed końcem ferji wielkanocnych, ale czyż ■
niecierpliwość stronnictw i rezygnacja narodu, zechcą ; 
czekać tak  długo.?

Zaraz po świętach Wielkiejnocy, rząd włoski wnie­
sie w Izbie projekt do prawa, o organizacji armji.

(W. T. B. Indśp. beige, Jour. des Dćb., Koln. Ztg, 
Nordd. Ztg, Allg. Neue Preuss. Ztg, L a Libertś.) ,

Depesze Telegraficzne. , ;
Wiedeń, 25 Marca godz. 11 m. 10 w nocy. ,
Paryż. — „Public11 donosi: Trzy indywidua ; \

aresztowane zostały za podburzające mowy | 
a v  miejscach publicznych. „Opinion11 mówk A- 
resztowania znajdują uzasadnienie swe w ist­
nieniu spisku przeciwko bezpieczeństwu pań­
stwa. „Public11 zaprzecza wiadomości o poro­
zumieniu się względem korpusu expedycyjne- 
go w Rzymie (o wzmocnieniu tegoż korpusu?) 
z okoliczności odbyć się mającego Concilium.

W Y Ś C I G I  D E R B Y  W  A N G L J I ,

Wiadomo, że te wyścigi odbywają się zwykle na 
wielkiej równinie, leżącej o kilkanaście mil na południe 
Londynu. Równina ta jest niepłodną, i wcale niepro­
dukcyjną, lecz liczni właściciele do których ona należy, 
pobierają opłatę za wyścigi na ich gruncie odbywane.

Jeden z tych właścicieli, pobierający 7,500 franków 
za ośmset metrów należącej do niego przestrzeni; 
summa dość znaczna; sprzedał swą posiadłość za 
500,000 franków i nowy właściciel wymaga teraz, że­
by wyścigi płaciły mu corocznie 25,000, a oprócz te­
go jednorazowie 75,000 franków.

Najckarakterystyczniejszem w tem żądaniu jest to, 
że ono pochodzi od człowieka, który cały swój mają­
tek właśnie wyścigom zawdzięcza. Jeden z jego koni 
„Salam andra11, przyniósł mu przed dwoma laty prze­
szło miljon franków na wyścigach liwerpoolskich.



Przed tak cięźkiemi warunkami Anglicy zwykle się 
cofają, nie tak ze względu na rachubę, ile na godność 
własną. A kwestja się wikła głównie z tego powodu, 
że jeżeli warunki postawione, odrzuconemi zostaną, 
to w takim razie wyścigi Derby, wypadnie zawiesić na 
lat parę. Zmiana bowiem miejsca wyścigów, pocią­
gnęłaby za sobą i zmianę ich warunków. Wtedy zaś 
wypadałoby pozrywać lub pozmieniać zakłady poro­
bione na wyścigi. A zakłady na wyścigach Derby, to 
kilkumiljonowy interes.

Ciekawą rzec/ co górę weźmie, czy rachuba, czy

Redaktor, W. Szymanowski.

— Nakładem kantoru księgarskiego Zygmunta Szleif- 
steina, przy ulicy Śto-Krzyzkiej, wprost ulicy Wło­
dzimierskiej, Ner 1341 (13), wyszedł drugi zeszyt 
dzieła, pod nazwą: „Świat duchów", czyli „Sny prze­
czucia i widzenia".

Bracia, Aloizy, Jakób i August Szamowscy, dawniej 
zamieszkali we wsi Orgilewo w bok m. Kłodawy, ra­
czą nadesłać rychło listownie adressy teraźniejszego 
swego zamieszkania w interessie własnym, adressując : 
„Poste restante J. J. w Warszawie". —2029—

m © N IE S IE N IA .
HANDEL WIN i KORZENI

I » I A € £ G O  S Z ilD U B iM IE G O , •
przy rogu ulicy Leszna i Karmelickiej Nr 67Ib  egzystujący, 
z powodu zbliżających się Świąt Wielkanocnych, ma zaszczyt 
polecić się JJW W . i W ff . Panom, że> w dslszej kontyt.uacji 
uskutecznia sprzedaż po cenie kosztu ^ IW IN  IA ę g ; le i -  
k k i c l i  czystych i odstałych w piwnicy swojej znajdujących 
się, z zapewnieniem za- ich dobroć, a to poczynając od Rs. l 
do Rs. 3 za butelkę. Prócz tego są tamże gatunki W I N  
także odstałych, po 4 5 ,  6 0  i S'S K o j* . za butelkę, tak 
białych jak  i czerwonych; jak niemniej C z e r n o n e  W ę ­
g i e r s k i e  E r l a u e r  w grubym kolorze, pó 60  Kop. za 
butelkę, a Węgierskie białe na garnce od Rs. 2 za garniec, 
w butelkach od la t kilku odstałe. Nadto tenże Handel zao­
patrzył się w najlepsze gatuuki R o t l z e n k ó w  i M i g  
t l a ł ó w ,  które sprzedaje po cenach znacznie zniżonych.

E W temże miejscu można dowiedzieć się o wy­
najęciu O  Gt K  ®  D  U  z 4m a P o k o j a m i  
,, na dule, które mogą być użyta na Sklep.

(3 — 3) — 1919 — (3079)

It&lliitttlilu ^  s
£ 9 0  Z N A N E G O  S k l i A B l 1

C Z A P E K  I F U T E R  I
C l i .  F U l t Y T K A ,  H

przy  ulicy Nowo- Senatorskiej, JSkr 4 1  Ga. j |g

.<
<

nad szed ł n a  nadcltadząey sezon
Znaczny transport K A P E L E S ® S f  różnych naj­

nowszych fasonów, mianowicie Cylindry, fasonu 
Rothschild. Filcowe nizkie, fasonów Palmerston; Fa- 
rinier, Yerosne, Canada, Stanley, Gortheim etc. jako 
też W ie lk i W ybór eleganckich dziecinnych 
KAPELUSIKÓW.

Wszystkie wymienione Kapelusze, sprzedają się 
po bardzo przystępnych cenach.

Sprzedaż odbywa się hurtowo i detalicznie biorą­
cym w większej części odstępuje się stosowny rabat.

Oraz przyjmują się wszelkie futra, na letnie prze­
chowanie. (2—6) —2006—(3210)

Piwo B ielaw skie i Zareckie,
P iw o  SALVATOK, P iw o  N ndzw yezojitc i 
PORTEK Krajowy, znane z dobroci tak pod względem 
zdrowia, jakoteż i smaku, istnieje jak  dotąd, przy ulicy 
Bednarskiej i rogu Krakowskiego-Przedmieścia, w Gmachu 
Tow. Dobroczynności — Tamże przyjmują się ObstalunUi na 
sprowadzanie PIW A  wprost z Fabryki Żarek, tak dla 
handlujących, jakoteż i dla prywatnych osób. Właściciel Za­
kładu tegoż poleca się Szanownej Publiczności.

(4—4) — 1934—(2177)

Towarzystwo Przemysłowo-Handlowe

w  U L A B Ó W C E ,
w Warszawie na Placu Bankowym, 

dom JW . Hr. Przezdzieckiego, 
sprzedaje Likiery, Wódki, Alkohol, Rumy, Żyt- 
niówkę, Octy, Wody Kolońskie, Krochmal i H er­

batę chińską wprost sprowadzoną.— Handlującym odstępu­
je  się rabat. (66—o) —7046—(15658)

E IL SU ISE JISŁ IISE
CUKIERNIA

Roberta W iśnow skiego,
p rzy  ulicy Długiej w Hotelu Polskim, Nr 585 

Przysposobiła jak  corocznie, na nadchodz6ce Świę­
ta  rozmaitego gatunku ciasta, Baby gospodarskie i 

— inne rozmaite Mazurki, a szczególniej ulubione m i­
g i  ‘gdałowe kruche, Ja jka  cukrowe, Baranki różnej wiel- 

kości, wszelkie cukry do przyboru i ozdoby ciast i 
t. p. przedmioty. Unikając braku ciast, jak i zwykle 
na Święta miał miejsce w r. b., przysposobię taką 
ilość wyrobów, iż pewny jestem, że uczynię zado- 
syć życzeniom łaskawych na mnie osób.

ROBERT W IŚNOW SKI.
{a — 3) —2015—(3217)

K a r d z o  p i ę k n a

Koniczyna Gzerwona i B ia ła ,
tegorocznego zbioru, Korzec wagi fun. 250 przeszło, złożo­
ną została w komis na sprzedaż w Składzie Papieru Anto­
niego Szustra, przy Placu Teatralnym, oraz w Składzie Szkła 
Augusta Hermana, na Krakowskiem-Przedmieściu, między 
domem Rezlera a Statuą Zygmunta, i sprzedaje się, wraz 
z workiem, po cenie Rs. 33 korzec, czerwonej, s R s .  40 ko­
rzec białej. ‘ (3—3)  -  1711— (2778)

W  drugie Święto, to jest dnia 29go b. m., dla uprzyje­
mnienia Szanownych Gości, grać będzie JHuzylia Salo- 

owa. Bufet zaopatrzony tak, że wszelkim tfymaginiom za- 
“ość uczynić jest w możności. (1—2) — 20ti3—(2803)
d_.------- .  --------------

T E A T R  IZRAELSKI.— W Poniedziałek, 
to jes t dnia 29go b. m , daną będzie Drama Bi- 

blijue, pod tytułem : Cierpienie, Sława i Wielkość Józefa.
(1 — 2) —2076 — (3298)

W Poniedziałek, dnia-29go b . m,  Pierwsze W ielkie P rzed­
stawienie O b r a z ó w  P rzelotnych , w Sali Towa­
rzystwa Dobroczynności, na Krakowskiem-Przedmieściu. 
Bliższe szczegóły w afiszach. (1—2 ) — 2080—(3279)

O S T R Y S I
O gtendzkle 1 H olsztyń sk ie ,

codzień świeże w Handlu
Atut. S t ę p k o w s k i e g o .

(118—0) —7056—(15761)

O kow ity płacono, dnia 2 Marca, za wiadro od rs. 2
k. 70% do rs. 2 k. 7 6%; za gar: od rs: — k. 88 do rs :— k. 9o.
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znany ze swej dobroci, po cenie 2 rs. 40 kop. za garniec, poleca Skład 
hurtowy Herbaty, Cukru, Win i Miodów,

POD

2022 — (3208). . w u j *

wprost Kościoła Świętego Krzyża.
Sprzedaż odbywa się na beczki, garnce i butelki, zaś w  Winiarni o- 

bok powyższego Składu i na lampki.
— —  na kamienie i na, funty; za rąbanie

NAJDELIKATNIEJSZA OLIWA,
H1IIŁG BE L11XE,

powszechnie dla eborych zalecana, nowy transport otrzymał 
Skład Alit. Stępkowskiego.

(5 — 6) —1981— (3147)

a Przy nadchodzących Świętach poleca się ^

{Handel Win i Towarów KolonjalnycM
pod firmą: ’

X. C I C H O C K I  i  J  P U K W IIV ,
.  przy ulicy Dłngiej Nr 489B (nowy 19),
|z e  świeżym transportem Win Szampańskich, Porteru? 
f i  Piwa Angielskiego, Win Węgierskich w najrozmaitszym? 
f  wyborze, Oliwy Łukieskiej (Lucques) ,i wszystkich odpo-I 
twiednich obecnej porze Towarów. (3 — 3) —2051— (3240)?

Piwo Drehera Wiedeńskie,
drugi transport, uznane za jedno z najlepszych, nadeszło do 
Handlu Win i Towarów Kolonjalnycb J. A. Winklera, 
wprost Wareckiej ulicy. DBOKBKY Wiedeńskłcli, 
codzień świeżych, dostać można. (3—3) 1989—(3157)

Szynki, Kiełbasy i Polędwice,
z Dzika Niedźwiedzia i Końskie wędzone, oraz SALAMI 
Gothaiskie, SfcTAKI, i PÓŁGĘSKI Pomerańskie 

poleca Skład Ant. Stępkowskiego.
(5 — 6) — 1980—(3144)

K U K S  G IK  Ł B A  W A l W a i W S K I B *
Dnia 14 (2 6  Marca 1869 r.

Monety 1 Papiery.
Pół imperjały Ros: rs. — k: — rs. 6 k. 18 
Dukaty Holen: rs: — k: — r: 3 kop: 75 
Obligi skarbowe 100 rs:, (oprócz kup:)

Żądano Płacono 
Ruble i kop: sr.

— — 81 —
Listy Zast: 3 okresu, I  s. zars: 1 0 0 . 88 14 87 , 64
Listy zast: 3 okresu, II s. z a rs : 100 83 47 83 —

Obligi Towarzystwa Kred: Ziems: . . 99 50 99 17
Listy likwidacyjne za rub: ar: 100 71 22 70 72
Nowa Ros: pożyczka prem: z r:l8 6 4 164 — 163 —

„ „ » *r: l»6G 160 50 158 50
5% Listy zastawne rossyjskie . . 97 25 96 75
Akcje Drogi żel: War: Wied: za sztukę 68 — — —
Akcje Drogi żel: Warsz:-Bydgoskiej, 69 17 — —
Akcje Głów: Tow. Ros: Dróg Żelazn: — — — —
Akcje Drogi żelaznej Warsz:-Teros: — — 100 —
Obligacje kolei Żelaznej Terespolskiej — — — —

Wartość kuponu bież: od L ist Zast: rs: I kop. 3V3 
Od Likwidacyjnych rs. 1 kop: 2 7’/i,

Berlin. W eksel 100 tal: 2m. rs. l2 4 '/3 k — rs. l24'/„ k 
Londyn 3 M. 1 funt st: rs: 7 kop: 62 rs. — kop. — 
Pary i  W oksel2m. za 300 fr:rs : 91 k. 35 rs. 91 k. 5 
Wiedeń Wek: a m. za 150 w. a: rs. 90 k. 30 rs. — k. —

Ceny Targowe Warazawakle — Dnia 25 Marca 
płacono: Za korzec pszenicy od rs .5 kop. 70 do rs .6 kop. 15; 
żyta od rs. 4 k. 72'/a do rs j4 k: 87’/j; Jęczmienia 4 i 2 -rzę- 
dowego od rs .— k. — do rs. — k. —; owsa od rs. 3 k: 30 
po rs, 3 kop: 60; kartofli od rs. 1 k: 20 do rs: 1 kop: 35

W  Drukarni Kurjera Warszawskiego.— Za pozwoleniem Cenzury Rządowej.
DO D ATEK t



DODATEK do KI® JERA mRSZAWSUEGO Nr 67.
Piątek . —  Dnia 14 (26) Marca. Rok 1869.

HEYLM A N AUGUST D r: Rozprawy opraw ie  i sądownictwie 
karzącem  i n urzędach w dawnej Polsce, z rękopismów 
ś. p. J . W. B antkie Stężyńskiego. W arszaw a. Kop. 40.

Przyjechali «lt» Warszawy:
Chirszfeld Feliks i Chirszfeld Paweł obywatele z B erlina 

n r  1253c; Domaniewski Antoni oby: z Krobanowa nr 1542; 
D zierżanow ski H enryk  obyw: z Płocka n r l363a; Kozicki 
T eodor u rzędnik  z Łodzi n r  1485; Szmit Kazim ierz obyw: 
ze Sfrożycka nr I440a.

Wyjechali z Warszawy:
K arski M ieczysław ob: do Nowodworu, Kiepeń Ludw ik 

ob: do Szuby; Kojszewski Roman ob: do Grodna, R atyń- 
ski Ludw ik oby: do Łomży; Żurkow ski F ranciszek  oficjali­
sta  do B o r o w i c z k i . _____________________________

Wiadomości Literackie.
Przeglądu Katolickiego, N r 12, wyszedł z druku  

i zaw iera: Izajasz (d. c.); K ronika rodzinna (dok:); K orre- 
spondencja z Dyecezji Kujawsko Kaliskiej (d. c.); K ronika 
kościelna; Bibljografja.

— Tygodnika Illustrowanego N er 65, serji 
drugiej, wyszedł z druku  i zaw iera: W ielkanoc, drzeworyt; 
K ronika tygodniowa; Przegląd  teatra lny ; Przegląd polityki za­
granicznej; Mąż upatrzony, powieść z życia, w 2 ch częściach 
p. J  Z achsrjasiew icza, d. c., (z 3ma drzeworytami); Rozm ai­
tości; K ilka myśli o Szekspirze: sk reślił W ład: M aleszewski 
(z drzeworytem ); Rysunki hum orystyczne F . Kostrzewskiego, 
(z drzeworytem); Szachy i Rebus; K orrespondencja Tygodnika 
Illustrow anego z Poznania; Urocza, powieść, przez T. T. Je ż a , 
(dalszy ciąg); D odatek nadzwyczajny: Tajem nica m iasta, p o ­
wieść H acklaendera.

.— Wędrowiec, N er 325, wyszedł z druku i zaw iera: 
P an i de Pom padour (z drzeworytem): H rabina Gizela, po­
wieść E . M arlitta , (d. c.); W roku 1813, opowiadanie me- 
klem burgskiego B ilrger’a, skreślił F r itz  R eu te r (d. c.); K ak­
tusy  m eksykańskie (drzeworyt); Świątynia ognia około B aku 
(z drzeworytem); Z dziedziny faraonów; I I I  Piram idy; D oktor 
R udolf Gneist (z drzeworytem); K ronika; Nowości literackie, 
sztuki piękne, nekrologja.

— G a z e t y  E & o l n i c z e j ,  N er 11, w yszedł z druku  i za­
w iera: Hodowla cieląt na wywarze siennym, przez K onstan­
tego Gąssowskiego; Gips jak o  nawóz, przez Adolfa Ju rkow ­
skiego; Kilka słów o korzyściach, jak ie  nam  czynią zw ierzę­
ta  domowe i uwagi pod względem zachowania ich zdrowia, 
przez J . Lewandowskiego; Piwnice z chłodnikam i (z ryciną); 
Korrespondencja gospodarska z P tu  Grodzieńskiego, p. K on­
stantego Gąssowskiego; Przegląd rolniczy VI; Przegląd p rze­
mysłowo-handlowy; Ogłoszenia gospodarskie. — W  o d c in k u : 
H enryk-W Ilhelm  Pabst, przez Kazim ierza Koszutskiego. — 
Gazeta Rolnicza kosztuje kw artaln ie w opaskach rs. 1 kop: 2 0 ; 
na stacjach pocztowych rsr. l kop: 50.

NOWE DZIEŁA PRAWNE
powierzone na sk ład  główny 

Księgarni Gebethnera i Wolffa w W arszaw ie:
BURZYŃSKI P.: Prawo Polskie prywatne. Tom I. K ra ­

ków. Rs. 3.
Czasopismo poświęcone prawu i um iejętnościm  politycznym. 

R ok 1868. Kraków. Rs. 4 Kop. 50.
D U TK IEW IC Z W A L EN T Y : Program  do egzaminu z Hi- 

storji praw, k tó re  w Polsce przed wprowadzeniem 
Kodeksu Napoleona obowiązywały. Rs. 1 Kap. 80.

DYDYŃSKI TEODOR D r: Instytucje Gaja, przepolszczo- 
n e , uwagami opa trzone, z dodaniem pierwotworu. 
W arszawa. Zeszyt lszy i 2gi. Kop. 90.

„  Rzecz o różnicy między zastawem  a hypoteką, według 
praw a Rzymskiego. W arszawa. Kop. 30.

FLAM M F IL IP : O praw ach  spadkowych dziecka n a tu ra l­
nego. W arszawa. Kop. 40.

GEM BA RZEW SKI K A ZIM IER Z: O uwzględnieniu m ało- 
letnośei w praw ie karnem . W arszaw a Kop. 40.

GUM PLE WICZ L U D W IK  D r: Prawodawstwo Polskie wzglę­
dem żydów. Kraków. Kop- 65.

HUBE K A R O L: O instytucji hypotecznej w K rólestw ie P o l­
akiem. I. Rs. 2 Kop. 2 5 .

HUBE ROM.: O znaczen iu  prawa R zym skiego i Rzymsko- 
B yzantyńskiego u narodów słow iańskich. W arszaw a. 
Kop. 75.

K IRSZRO T JÓ Z E F : Praw a o procentach ze stanow iska h i ­
storycznego, prawnego i ekonomicznego. W arszaw a. 
Kop. 75.

KRAUSHAAR ALEKS.: O stan ie  konieczności w prawie 
karnem . Kraków. Kop. 50.

LOUIS JÓ Z E F : Prawo spadkowe w edług 'zasad  i przepisów 
praw a Rzymskiego, praw a dawnego Polskiego, ja k  
również praw nowożytnych: Austrjackiego, F rancuz- 
kiego, K rólestw a Polskiego, Pruskiego i Rossyjskiego, 
historycznie-porów naczo rozwinięte i wykładem  o o- 
p ła tach  spadkowych uzupełnione. Dzieło konkursow e 
uwieńczone nagrodą Złp. 2,000 przez C. K. Tow. 
N auk. Krakowskie. Rs. 1 Kop. 20.

M ACHCZYŃSKI K.: Pogląd historyczny na sądownictwo 
ludowe, jak o  źródło instytucji przysięgłych. W arszaw a. 
Kop. 50.

M A TEJK O  F r. E .: 0  praw ach i sądach Czeskich z uw zglę­
dnieniem  Polskich w dobie żupańskiej. W arszawa. 
K op. 50.

OKOLSKI ANT. Dr.: Uwagi nad prawem  o przymusowem 
wywłaszczeniu. W arszaw a. Kop. 6 0 .

W RO TN O W SK I L U C JA N : O potrzebie Kodeksu m iędzy­
narodowego dla stosunków prywatnych. W arszawa. 
Kop. 50. (1— 6) — 2 0 0 2 —

— Ner 12K liniki wyszedł z druku  i zaw iera: Spostrze­
żenia szp ita lne: Sprawozdanie z oddziału mężczyzn szpitala 
Sgo Ł azarza  z r. 1868, napisał T. Belke, L ekarz  ordynują­
cy w tymże szpitalu; Słówko o gynekomastji, przez D ra Tal- 
ko (z Tyflisu); Przegląd lite ra tu ry  lek a rsk ie j: L ite ra tu ra  pol­
sk a : G azeta L ek arsk a  (d. c. i dok:), (spraw: St: M arkiewicz); 
Drobniejsze wiadomości. Gorąezka powrotna we W rocław iu; 
W łókna N. accessorii W illisi, w rozgałęzieniach N. b łędne­
go, Pewne znaki z łam ania kości czaszki, (spraw: M arkie­
wicz); Biuro pomocy lekarskiej w Paryżu , (spraw: Dobieszew- 
ski); K ronika tygodniow a: Posiedzenia Towarzystwa L ekars: 
W arszawskiego; Stan sanitarny m. W arszaw y za drugą po­
łowę Lutego i m. M arzec.

W yszedł z druku i je s t do nabycia we wszystkich k s ię ­
garniach krajowych i zagranicznych

(Zeszyt czwarty (ostatni) 
dzieła p. t.

Program do egzam inu z historji praw,
które  w Polsce przed wprowadzeniem Kodeksu Napoleona 

obowiązywały, 
przez

WALENTEGO DUTKIEWICZA.
Cena togo zeszytu, ja k  i poprzednich, Kop. 45, 

a  całego dzieła, Rs. l Kop. 80.
Skład  główny w K sięgarni Gebethnera i Wolffa.

(1—3) — 1938 —

ENCYKLOPEDIA T oWSZECHNA” ”
całkowita, z 28 tom ów złożona, a  w cenie z Rs. S9 Kop. 25,

zniżona na Rs. 30; z przesyłką, Rs. 35;
sprzedaje się w Księgarni i Składzie N ut 

MAUWWCEGO ORGELBRANDA,
przy ulicy Krakowskie-Przedm leście N r 1 nowy, 

naprzeciw Posągu Kopernika.
(6— 9) — 765 —

— Opiekun Demony Ner 12, w yszedł z druku 
zaw iera: Pszezolnictwo; Pieśń o księżycu, St. Ralew icza; Z ło
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żonie  C H R Y S T U S A  do grobu,  (z d rzew ory tem );  O b ra z e k  
z czasów  cliolery (c. d.); O p racy ,  p rzez  D r a  A leksan :  P rz y -  
s taósk iega ;  O p łaczu  i łzach ;  N ow e ł ą c z e n ie  łańcuchów  
(z drzew ory tem );  Rozmaitości.

Zaproszenie do prenumeraty
I  Gazety W rocławskiej
5  (B reslauer Zeitung)

Z  du iem  1 K w ie tn ia  r. b., rozp o czy n a  się n a  nowo 
a b o n a m e n t  G aze ty  W ro c ław s k ie j  (B res lau e r  Zeitung).  
k tó re j  c y rk u lac ja  w K ró le s tw ie  p rzy w ró c o n ą  i we 
w s zy s tk ich  p row inc jach  C e sars tw a  dozw oloną zos ta ła .  

P o d p is a n e  B iu ro  E k sp e d y c y jn e ,  m a  z a te m  zaszczy t  
polecić się względom Szanow nych  P re n u m e ra to ró w  
p ism  i gazet .

W ro c ła w  w Marcu 1369 r.
B iu ro  E k s p e d y c j i  G aze ty  W roc ław skie j .

(d ie  E x p e d i t i o n  B re s la u e r  Zeitung).
(5 — 6) — 1681 — 12692)

Odbiór imiennej wartości tych Akcji i Obligacji, 
nastąpić może w miejscach wypłaty kuponów.

Papiery wylosowane zwracane być winny z kupo­
nem od włącznie kwietniowego z 1869 roku, to jest: 
Obligacje z 15, Akcje zaś z 16 kuponami. W braku 
kuponu, nominalna wartość jego potrąconą będzie 
z summy za wylosowaną Akcją lub Obligację do wy­
płaty przypadającej.—W Warszawie, dnia 3 (15) Marca 
1869 r. (2—2) - 1 8 5 7 -  (Dz. W.)

1 8 ©NIESIENIA.
. — Prezes Bady Zarządzającej Towarzystwa Drogi 

Żelaznej Warszawsko-Terespolskiej podaje do wiado­
mości, że wypłata kuponu kwietniowego z r. b., tak 
od Akcji, jak i od Obligacji Warszawsko-Terespolsldch, 
dopełnianą będzie: 

w Warszawie. W kassie głównej towarzystwa, przy 
ulicy Długiej Nr 542;

w Petersburgu, przez Bank prywatny Petersburgski 
i przez Dom Handlowy J. E. Giinzburg;

w Moskwie, przez Bank prywatny Moskiewski; _ 
w Rydze, przez Dom Handlowy Heimann i Zim- 

mermann;
w Wilnie, przez Dom Handlowy S. H. Heimann 

et Comp.;
w Berlinie, przez Dom Handlowy Mendelssohn 

et Comp., G. Muller et Comp., oraz Feig et Pinkus; 
w Amsterdamie, przez Dom Handlowy Hope et Comp.; 
w Brukselli, przez Dom Handlowy Brugmann fils; 
w Frankfurcie nad Menem, przez Dom'Handlowy 

A. M. von Rothschild et Sóhne;
w Hamburgu, przez Dom Handlowy L. Behrens 

et Sóhne;
■w Londynie, przez Dom Handlowy N. M. Rothschild 

et Sóhne;
w Paryżu, przez Dom Handlowy Braci Rothschild; 
w Wiedniu, przez Dom Handlowy S. M. von Roth­

schild.
Wypłata za granicą dopełnianą będzie, właściwą 

miejscową walutą, podług imiennej wartości kuponu. 
W Warszawie i w Cesarstwie złotem, licząc półimpe- 
rja ł po rs. -5 kop. 15, lub na żądanie interessanta, 
walutą obligową, podług kursu półimperjałów z dnia 
wypłaty.

Z wylosowanych na dniu 19 września (1 paździer­
nika) r. z. Akcji i Obligacji, następujące dotąd nie 
zostały przedstawionemi do wypłaty, mianowicie: 

Akcje po rs. 1,000,
Nra 571/580 i 17111/17120 włącznie.

Akcje po rs. 100,
Nra 46781 i 47670- 

Obligacje po rs. 1,000,
Nra 1631/1640; 6691/6700, 20151/20160. 

34671/34680 włącznie.
Obligacje po rs. 100,

Nra 40598, 41235, 41521,42625, 43093, 43124, 
43911, 45200, 47900, 48048, 49779.

— senrząd D rogi Żelaznej W arszawsko- 
OTcrespolakirj. — W  ponow ien iu  poprzed n ich  ogłoszeń 
p o d a je '  do wiadomości, że  n a  mocy zaw a rte j  pod  dniem 
22  K w ietn ia  <4 Maja)  1867 r. umowy, D om  H and low y  M. Ro- 
seugnrt ,  obow iązany  j e s t  n a  ż ąd an ie  in te re sa n tó w  usku­
teczn iać  ekspedyc ję  i p r zew ó z  po m ieśc ie  tow arów  Drogą 
Ż e lazn ą  W a r s z a w s k o -T e re s p o ls k ą  t r an sp o r to w an y ch .  Bliższe 
szczegóły, w a ru n k ó w  p rzew ozu  i o p ła t  za  takow y  dotyczące, 
p rze j rz an e  być  m ogą  każdego  czasu  w E k s p e d y c j i  Stacji 
P ra g a  i w K a n to r z e  D om u H andlow ego  M. R o s e n g a r t ,  egzy­
stu jącego  w W a rsz a w ie  pod N r  )388a.

(3— 3) • — 1879— (D. W .)

O G Ł O S Z Ę  W I E  

Zarządu L ekarsk iego  Inspektora  ©krę 
gu  W ojennego W arszaw skiego.

W  W a rsz a w sk im  m ag azy n ie  m ed y k a m e n tó w  i a p tek a r sk ich  
m a te r ja łó w ,  mieszczącym  się w Koszarach  Radziwitłowskich, 
p rzy  zbiegu ul ic Górnej  i P iękne j  N ro  1755, nazn ac zo n e  są 
w dn iach  31 M a rc a  (12 Kwietn ia)  i 3 (15) K w ietu ia ,  r .  b. o go­
dzinie  1 le j  z ra n a ,  ta rg i ,  n a  sp rzed a ż  p rz e z  pub l iczną  licy­
ta c j ę :  Ż e la z a  249 fun tów  24 zo ło tn ików; 'Miedzi żó ł te j  283 
fun tów  12 zo ło tn ików; M iedzi  czerwonej 30 funtów; Ołowiu 
184 fu n tó w  48 zo ło tn ików  i ż e la z a  lanego 586 fun tów , po­
zos ta łych  od  a p te k a r s k ic h  u tensy ljów ,  w ysz łych  z użyc ia .— 
Z aw iad am ia jąc  o tem , Z a rz a d  wzywa m a jących  chęć  do s t a ­
wienia  się n a  licy tac ję  w wyż rzeczonych  te rm ina ch ,_ n a d ­
m ien ia jąc  p rzy tem , że  k a ż d y  w m ia rę  k u p n a  przedmiotów, 
obow iązany  będzie  z łożyć w adjum  ró w nające  się 1,0% zab- 
cytowanej summy, k tó r e  p ozos tan ie  w m agazyn ie  do czasu 
za tw ierdzen ia  cen licytacyjnych w yższą  W ła d z ę  i w ydan iu  k u ­
p ionych  przedm io tów .—  Pom ocn ik  W o je n n o -L e k a rs k ie g o  In ­
sp e k to ra ,  R a d c a  S tanu ,  H u l i l e i i c i l l , — S ek re ta rz ,  Assesor 
K o l l e g j a l n y , I V I k o I n j e w .  — 1878— (D. W .)

5? o
!  Skład hurtowy i cząstkowy Win 

i towarów kolonialnych,
p.

1 i towarów kolonialnych, |
|  Teodora Siilke, |
jyj przy ulicy M a rsza łkow sk ie j  pod  N r  63, o raz  sk ła d  czą- .£,■ 
Sj s tkowy przy  ulicy  K rak o w sk ie -P rzed m ieśc ie  w Gm achu  A 
gj T ow arz ys tw a  Dobroczynności , zos ta ły  z a o p a t rz o n e  w zu g  
SŚ pełn ie  św ieże  tow ary ,  k tó r e  sp rzed a ją  się w obu sk ła -  ^  M d ach  j a k  nas tępu je :  Migdały  naj lepsze  iu n t  kop. 32 i 
igś pół,  R odz enk i  su ł tań sk ie  kop. 22 i pół, R o d z en k i  E le  g  
jS me kop. 18, R o d z en k i  C ur in te  kop. 15. K aw a Ceylon ,£,■ 
§5 na j lepsza  kop.  30, R yż p iękny  kop. 8, S e ry  w różnych  p  

ga tu n k ach ,  S a rd y n k i ,  M usz ta rdy ,  Octy B ordow skie ,  Oli- g  
SŚ wa N icy jska  po cenach  u m iarkow anych ,  Buljony najle- ^  

psze po rs:  1 funt , M iody p raw dziw e  li tewskie t a k  zwa- % ne  lipcowe, W in o  w ęgierskie  Z ie len jak  od rs  2 do 3 g  
SŚ najlepsze. P o leca  się t a k ż e  z W in a m i  s ta re m i  do r s ;  30 g  
(S za  b u te lk ę ,  o raz W in a  Bordow skie ,  B u rgondzk ie ,  I i i -  p  
w  szpańskie ,  R e ń sk ie ,  S zam pańsk ie ,  R u m y  i A ra k i  i t.  p- g  
3Ś z tem  nad m ien ien iem  że  ta k o w e  czystością  i ceną  przy- g  
ss s tę p n ą  za leca ją  się; w Sk ładz ie  zaś  przy  ul icy  K rako-  p
Śi w skie-Przedm ieście w G m ach u  T ow arzystw a Dobroczyn- g

nośc i  s p rzed a ją  się wszelkie  g a tu n k i  w ódek kra jowych g  
5Ś n a  garnce  k w ar ty  b u t e lk ip o  cenac h  fabrycznych. (g
|  (5 — 5) — 1956 — (3121)
S t M
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Pierw sza W łoska F A K S ® . A R A  M A ­

K A R Ó W  U  G . T o g n o t a t i  w St. P e ­
te rsb u rg u , k tó ra  jedyna  na  wystawie całego 
św ia ta  w P aryżu  w roku 1867

SREBRNYM MEDALEM
zaszczyconą- została, zaw iadam ia wszys tkich 
swoich k ljentów  w K rólestw ie Polskiem , że 
urządzjła  obecnie

Główny Skład Komissowy
wyrobów swotels asa W ar­
szawę i JŁróIestw© Polskie, 

si Pana  
e r m r w i m .  j K t r d e i i i L K Ł i K m r w m  

w Warszawie, w Gościnnym Dw orze, Hr 1.
W Składzie ' tym  wszystkie wyroby moje sprzedaw ane będą po cenacb fabrycznych, li ty lko z doliczeniem koszu 

tów  transportu . ©■• T O C S A O I j A T I .  _ . , ,  , ,
Pow ołując się na powyższe ogłoszenie Pana  G. Tognolati, mam honor yyszystkich P P . Kupców i R estaurato rów , 

tak  w W arszaw ie jak  i na prowincji zam ieszkałych, zawiadymić, że Skład  ten  obecnie bogato zaopatrzonym  zostat 
we wszyśtkie gatuki M akaronów , k tó re  według cenników P etersburgsk ich  sprzedaw ane będą  —M akarony «  odzna­
czają się nietylko sam ą dobrocią wyrobu i smakiem, ale m ają i tę  przed w szystkiem i innem i zaletę, że przy n a j­
dalszych transportach  nie ulegają kruszeniu  się, co bardzo ważną je s t  rzeczą dla handlujących. W szystkie skrzyn- 

! ki są opatrzone firm ą F abryk i i firm ą Głównego Składu. «N- H .U C -9 IA R IS .I1 V ,
(3 — 31 ' — 1933 13090)

List Zastawny
L it. E  N um er 291,098 Serij Ilgiej, na Rs. 30, z Kuponem  
jednym  z półrocza Igo 1868 r., w dniu 25 b. m. zgubiony 
został w Sali Giełdowej Banku Polskiego. Znalazca raczy 
takowy zwrócić do K antoru W ekslu L ichtenberga, nap rze­
ciw Banku, za nagrodą Rs. 3. Nadm ienia się, iż ostrzeżenia 
gdzie należy poczynione zostały. ( i — R) — 2079 —(3282)

Summa 12,000 Rubli
p p |O r  je s t do ulokowania na pierwszy N um er hypoteki 

Nieruchomości, w W arszaw ie przy jednej z pryncy- 
pnlnych ulic położonej. Bliższą wiadomość, bez pośrednictw a 
osób trzecich, powziąść m ożna pod N r 779 przy ulicy E le ­
k toralnej, na  im  p iętrze, codziennie do godziny U  ej z ran a .

(1— 2) —2078 — (3281)

S A N A  E P ST E ISA
W  SOCKEWCJE.

Z arząd Fabryk i ma honor podać do wiadomości powszechnej, że kupno i zam ówienia na  Tektur,ę smo- 
łowcową do krycia dachów specjalnie w Soczewce wyrabianą, dopełniane być jedynie mogą na m iejscu w F a ­
b r y c e  S o cB f!W l4 j» , w G ubernji W arszawskiej, Powiecie Gostyńskim położonej iw  W arszaw ie w S k ła ­
dzie Głównym przy ulicy Granicznej N r 965 istniejącym . F abryka  nikom u kom isu T ek tu ry  Smołowcowej 
nie pow ierzała i nie powierza.

F ab ry k a  wyrabia T ek tu rę  smołowcową tylko w arkuszach; trzynaście arkuszy, z k tó rych  każdy przeszło 
2 łokcie kwadratowe ma powierzchni, sk łid a ją  paczkę.

Paczki opatrzone są m arkam i fabrycznemi.
Jed n a  paczka w ystarcza na  pokrycie 25 łokci kwadratowych dachu i podług tej zasady je s t  sprzedaw a­

ną, z tąd  też kupujący otrzym uje przeszło 25°10 więcej wyrobu aniżeli za niego płaci.
Kupującym  T ek tu rę  odstępuje się po cenie kosztu  potrzebną ilość specyalnych gwoździ, wyłącznie dla 

Fabryk i wyrabianych. . .
F ab ry k a  podejmuje się krycia dachów własnem staraniem , gdyż posiada specyalnie ku tem u uzdoln io­

nych ludzi, k tórych na miejsce wysyłać może.
D la dogodności interessow anych, pożądanem  jes t, aby zam ówienia w tej m ierze jak  m ożna najwcze­

śniej czynione były.
T ek tu ra  smołowcową uważaną je s t  za m aterja ł ogniotrwały klassy 1-ej, i podług tej zasady op łata  przy

ubezpieczeniach od ognia tak  w k raju  i Cesarstwie, jakoż za granicą je s t pobieraną.
Podobnie , ja k  nakupno  M achin rolniczych, i przy zachowaniu tak ichże samych form alności B ank Polski

udziela kredyty na krycie dachów T ek tu rą  smołowcową z F abryk i Soczewki pochodzącą.
N a powszechnej W ystawie Paryzkiej w r. 1 867 F abryka otrzym ała m edal za  odznaczający się wyrób 

T ektury  Smołowcowej. ’ , , , .
Z arząd Fabryk i uprasza o zw racanie uwagi na. format, w jak im  T ek tu ra  smołowpowa Soczewkowska je s t 

sprzedawaną, a  także na m arkę Fabryczną, k tó rą  paczki sę opatrzone, gdyż oznaki te są jedyną rękojm ią, 
że  p roduk t isto tn ie z fabryki Soczewkowskiej pochodzi. (3— 6) — 2042— (143)



PR A W D ZIW Y
I N A D E R  P R Z Y J E M N Y  ¥  S M A K U

z  b e h g j e n

h b b

'""ii nun,

R S p i e s s r  HS|

oczyszczony * S«  Zysi»osoblony do niytUn IeU«rskie*o, zalecany ,,rzez najzna-
Komitszych Jelłarzy.

^ajduje sij do nabycia w SkMrie Aptecznym L. SPIESSA, przy ulicy Senatorskiej, pod
kach C esarśtw aSleŚtw a ™ wszystkich znaczniejszych Apte-

Cena tranu czerwonego . . . . . . . .  flaszka kop. 40.
” ” żp łte g o .........................   . . . . „ kop. 45.„ „ białego oczyszczonego na parze, bez woni,

vrn ni .. . . we flaszkach trójkątnych, kop. 45.
_ a u^i-męcia naśladowań, każda flaszka opatrzona jest etykietą i kapslą metalo­
wą z firmą zakładu. (31—0) — 7699  (16,900)

W  D o b r a c h  M ło c i n y ,  z a  R o g a t k ą  M a r y m o n t s k ą ,  
jest do wydzierżawienia 0 0 3  A

M U B U O
n a  g a r n c e .  W i a d o m o ś ć  n a  m ie j s c u ,  l u b  p r z e z  k o r r e s p o n d e n -  
c j ę  n a  r ę c e  S z w a j c a r a  L i p s k i e g o  H o t e l u ,  a d r e s u j ą c  do  Z a ­
r z ą d u  D ó b r .  ( 3 - 3 )  — 1911 — (3 0 4 3 )

D O I !  d w u - p i ę t r o w y ,  z O f ic y n a m i ,  p r z y  A le i  J e ­
r o z o l i m s k i e j ,  c z y n i ą c y  d o c h o d u  b r u t t o  6 ,6 0 0  E s .  
ro c z n ie ,  j e s t  d o  s p r z e d a n i a  w  s t o s u n k u  8 p r o c e n t  
c z y s te g o  d o c h o d u .  Z n a c z n a  c z ę ś ć  s z a c u n k u  m o ż e  

p o z o s t a ć  n a  g ru n c i e .  W i a d o m o ś ć  u  W ł a ś c i c i e l a  d o m u  N r  34  
(now y),  p r z y  u l i c y  J e r o z o l i m s k i e j ,  do  l o e j  r a n o  i o d  2 giej  
do  5t e j  po  p o ł u d n i u .  ( 2 — 3) — 2 0 3 2 — (3232)

w ś r e d n i m  w ie k u ,  m ó w i ą c a  po  f r a n c u z k u  i m o g ą c a  p r z e d s t a ­
w ić  w s z e lk i e  m o ż l iw e  r e k o m e n d a c j e ,  p o s z u k u j e  m ie j s c a  d o  
to w a r z y s t w a ,  M a t k o w a n i a  P a n i e n k o m ,  Z a r z ą d u  D o m u ,  lu b  
z a j ę c i a  w j e d n y m  z w ię k s z y c h  M a g a z y n ó w .  P o t r z e b u j ą c y  r a ­
c z ą  z o s t a w ić  sw ó j  a d r e s  w R e d a k c j i „ K u r j e r a W a r s z a w s k i e g o , “  
p o d  l i t e r a m i  K .  Z .  ( l  — 3; ' — 2 0 7 7 — ( 3 2 8 3 )

Rubli sr: 6 ,0 0 0 .
S u m m a  R u b l i  s r e b r e m  s z e ś ć  t y s i ę c y ,  g o to w a  do 

w y p o ż y c z e n ia ;  k t o  p o t r z e b u j e  m o ż e  s ię  z g ło s i ć  do  
A d w o k a t a  S u lk o w s k ie g o ,  p o d  N r  43 w S t a r y m  R y n k u  w W a r ­
s z a w ie  z a m i e s z k a ł e g o .  P o ż y c z o n a  b ę d z i e  p o d  w a r u n k a m i  
z a h y p o t e k o w a n i a  n a  N i e r u c h o m o ś c i  w  W a r s z a w i e  p r z y  nli- 
cy_ N o w y - Ś w ia t ,  lu b  w b l izkośc i .  (1 — 1) — 2 0 6 9 — (3276)

I  K I T T Z l S r X A  #

1
■y

prscmaeuoua wyłąeasiie «1® kucia koni pray fabryce Wyrobów
Mecbaiiicauy cli.

J. W0R0HC0WA 1ILIAMIN0WA,
przy rogu ulicy Marszałkowskiej i Wspólnej, pod N r 1600 lit. O.

K u c i e  k o n i  o d b y w a  s ię  p r z e z  l u d z i  u z d o l n i o n y c h  p o d  n a d z o r e m  m ie j s co w e g o  w e t e r y n a r z a ,  c o  d a j e  z u p e ł n ą  
g * g w a r a n c j ę .
fiaP D l a  s u r o w y c h  i n a r o w n y c h  k o n i  s ą  o d p o w ie d n ie  p r z y r z ą d y  d o z w a la j ą c e  k u ć  t a k o w e  z u p e ł n i e  s p o k o jn i e .

K u c i e  k o n i  t r w a  od  6 r a n o  d o  7 w ie c z ó r .— C e n y  s ą  n a s t ę p u j ą c e :  z a  o k u c i e  j e d n e g o  k o n i a  90 k . ,  l ra . i I r s .  10 k .  
dgfc K o n t r a k t y  n a  k u c i e  k o n i  m ie s i ę c z n e  lu b  r o c z n e  m o g ą  b y ć  po  n a s t ę p u j ą c y c h  c e n a c h ,  a  m ia n o w ic i e :  z a  k u c i e  
' H r  j e d n o - m i e s i ę c z n e  o d  k o n i a  r s .  i k .  25 i r s .  i k .  50  w  K a n t o r z e  f a b r y k i  z a w ie r a n e .

S e e

S p r z e d a ż  p o d k ó w  o d b y w a  s ię  n a  p u d y  i s z tu k i .  
( 4 - 6 ) —  1 5 4 7 — (2302)
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l ZARĘCZENIEM PRAWDZIWOŚCI
Dra picd. B O U C H IB U T I

ziołowe,Mydło
do codziennego  u m yw an ia ; u d e l ik a tn ia  
p łeć ; w y próbow any  ś ro d e k  n a  w szelk ie  
n ieczystośc i sk ó rn e , uży ć  m o żna z w ielką 
k o rzy śc ią  w k ąp ie lach  w szelk iego ro d z a ju , -

ha v,„ BORCHARDTSl r
’(AliOMATISCHEK %
,v k r a u t e k - / ' * 1

^SEIKE^

•w o p ieczę ­
tow anych  o ryg inalnych  p aczk a ch  po k. 40.

P r o f :  D r a  Ł I W D E S

Roślinna Pomada woskowa;
n a d a je  p o ły sk  i m ięk k o ść  w ło so m , j e s t  w ypróbow anym  
śro d k iem  do u trzy m y w an ia  p rz e d z ia łu .— W  o ry g in a l­

ny ch  p a c z k a c h  po kop: 50.

Dra Si l \  DK :ffiO U T £ m R D
Pasta do zębów

w ’A  i '/z p aczk a ch  po 60 i  30 kop.
N a jta ń sz y , n a jw ygodn ie jszy  i na jpew nie jszy  
ś ro d e k  do u trz y m a n ia  zębów  i d z ią se ł, p r z y ­
czyn ia  s ię  rów n o cześn ie  do n a d a n ia  św ie­

żo śc i ustom .

W łoskie miodowe mydło,
ja k o  ś ro d e k  do co d z ien n eg o  u m yw an ia , 
łag o d n ie  d z ia ła ją c y , p o leca  się  n a w e t d a- 
m om  i dzieciom  p łc i n a jd e lik a tn ie jsz e j.— P a c z k a  orygi- 

g in a ln a  40 i 20 kop .

K ró l: P ru s : F iz y k a  obw od.
Dra K O C H A

C u k i e r k i  z i o ł o w e
są  d la  sw ych obfitych  częśc i sk ła d o w y c h : 
z n a jo d p o w ied n ie jszy ch  soków  z io ło w y ch ! 
i ro ślin n y ch , u z n a n e  ja k o  w yp ró b o w an y  ; 
n a  k a ta r a ln ą  ch ry p k ę , d ra p a n ie  w szyi, i 
. p .— O ry g in a ln e  p u d e lk a  po 7 0 i 4 0  kop . I

s-.sVz

ŹSS-
! ś ro d e k  dom ow y 
i zaflegm ien ie , i t

HAKTUNG’5

D r a  H 1 R T V IG A
Olejek z kory Chiny

z w yw aru  n a jle p sz e j k o ry  C hiny  i o le jków  w o -1 
n ie jący ch  n a  zak o n serw o w an ie  i u p ięk szen ie^  
w łosów , (w o p ieczętow anych  i w sz k le  o s tę p lo - ' 
w anych  f la sz e c z k a c h ) po 80  kop .

Dra Kartunga

POMADA ZIOŁOWA
n a  w znow ienie i w zm ocnien ie  p o ro s tu  
w łosów , (w o p ieczę to w a n y ch  i w szk le  
o stęp lo w an y ch  sło ik ac h ), po  80  kop.

W s z y s t k i e  pow yżej p rzy to czo n e  p rz e d m io -j 
® "^® *ty , s tw ie rd zo n e  sw em i n iez ró w n an em i w ła s n o - ) 

|ś c ia m i, sp rz e d a ją  się
pod zaręczeniem tożsamości, 

w W arsz aw ie  je d y n ie  
W  S K Ł A D Z IE  P A P IE R U  

J A V A R A K O C Z Y  
przy  p la c u  T e a tra ln y m , N r  7 w dom u daw nie j P e ty s-  

jk u sa , obecn ie  W go B runw ey. (4— 22) — 1506 — 18,543

W

Wielka W ystawa Wielkanocna
F A B R Y K I C U K R Ó W , K A R M E L K Ó W  I  C Z E K O L A D Y

R. HADSADOWSKIEGO,
Nowy-Świat, Nr 12991300 (nowy Nr 40).

Wszelkie wyroby sprzedaje po cenach f a ­
brycznych.

Mam nadzieję, że Szanowna Publiczność 
która mnie w roku zeszłym zaszczyciła 
swoim zaufaniem, i obecnie również tako­
wego mi nie odmówi. Pochlebiam sobie, 
iż wszelkim wymaganiom pod względem 
dem wyrobu, doboru i cen, zadość uczynić 
jestem w możności.

C E i s r i s r iK : .
!• B a ra n k i od  ko p . 2 do ko p . 90.
2. J a jk a  o d k o p . 3 d o r s .  1 ko p . 50.
3. S to lik i ze  św ięconem  od kop . 20  do 90.
4. K w iaty  do s tro je n ia  b a b e k  od kop . 60 do rs . 1 kop

50 za  fun t:
5. C u k ie rk i le k k ie  do ozdoby b a b e k  po k . 45 fun t.
6. ~ ' ■ z e S c i  św ięconego z m arcy p an u  60  k. funt.
7. ;* "  - ■ 1 —  u™

... '    • ' '  - ■

8. łfa rm e lk i po ko p . 35 l T !  ż i  m m :------
9. C zek o lad a  od kop. 30 do 60  z a  fun t.

10. R o c c a h o u t a ra b sk ie  (a la  D e lan g ren ie r)  kop . 50 funt.
11 . C u k ie rk i an g ie lsk ie  po ko p . 3 2 y 2 do 36 za  fun t.
1 2 . M ak  w ró żn y ch  k o lo rach  po 45 kop. za  fu n t.
M azu rk i nugatow e i m arcypanow e sm aczn e  i e leg an ck ie

w ykonyw am  n a  c zas  um ów iony.
K upującym  w w iększych p a r t ja c h  o d s tę p u je  s ię  1 0 %  

ra b a tu .
K  I I  A U  S A D O W S K I  Cukiernik z Berlina.

N ow y Sw iat, N r 1299/300 (now y 40.
( 6 - 6 )  — 1677 — (2723)

I

ulica Długa Ir  543.
M am  h o u o r  uw iadom ić S zanow ną P u b liczn o ść , że  w sze lk ie  

O bsta lunk i PIECZYWA n a  Ś w ięta  W ie lk a n o c n e  m ogą 
być czynione p o d łu g  życzen ia , w ro zm aity ch  g u sta ch , po c e ­
n ie  u m iark o w an ej, w R u sk ie j P ie k a rn i , p rz y  u licy  D łng ie j 
pod N r 543, k tó re  b ę d ą  w y k o nyw ane sum ien n ie .

Konstanty Znjcew. (2— 3) — 2027— (3205)

? S S .  M am  h o n o r  zaw iadom ić Szanow ną P u b li-  <ij[ 
S^liSl czn0^  że M»S»*yn Futer i Czapek m

p rzen io słem  z  u licy  T rem b ack ie j n a  K ra- 
kow skie P rz ed m ieśc ie  do dom u O ranow skiego  N r M 
388 n ap rzec iw  H o te lu  E u ro p e jsk ieg o  i z a o p a trz y łe m  3  
takow y w z a p a s  Czapek cyw ilnych, Kepi dla 
U czni i W ojskow ych , cen a  p ierw sych  od R s. 1 do 
do R s. l kop . 2 0 . P rz y jm u je  ta k ż e  F u t r a  do p r z e ­
chow an ia  p rzez  la to  po  R s . 1 od sz tu k i z  p o rę c z e ­
niem  za  u sz k o d zen ie .

K u śn ie rz  w ykw alifikow any K. Koniński.
(4— 4) — 1952— (3093)
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FABRYKA I MAGAZYN KAPELUSZY I  
MĘZKICH I DAMSKIOH

PARYŻ
usiDaaBa wmoR*

róg ulic Królewskiej i  Krak.-Przedmieścia, Nr 412A.
N in ie jszem  m am  h o n o r  d o t ie ś ć W W . P P . H a n d lu jący m , u trzy m u ją cy m  m agazyny  m ód lu b  g a la n tc r ji ,  w m ia -  

s ta ch  p row incjonalnych , w C esarstw ie  lu b  K ró lestw ie , że  ja k  la t  m in ionych  ta k  i n a  ro k  b ieżący , p rzysp o so b iłem  
w w ielk iem  w yborze K A PELU SZE M Ę Z K IE , cy lind row e je d w a b n e  i filcow e, K ap e lu sze  sk ła d a n e  a tła so w e  i 
tybetow e, o raz  w szelk i rodzaj K ape lu szy  fan tazy jn y ch  k o rc ikow ych , filcow ych, ryżow ych  i in n y ch  lek k ich  m a te r ja -
}<5W K A PELU SZE' UAWISKIE: filcow e, m a te r ja ln e , słom kow e, ryżow e, k o ro n k o w e ,_ z kw iatów  z u b ran iem
lu b  bez  takow ego , p o d łu g  m odeli n a jp ie rw szy cb  dom ów  p a ry z k ic h . N iem n ie j o d s tę p u ję  w szelk ie  p rzy b o ry  do u b ra n ia  
K apeluszy  ja k o  to : K w iaty , p ió ra , fasony  i b i ż u t e r j ę . - K A P E L U S Z E  W Z I E C W A E  w w ielkim  w y b o rze  j e ­
dw abne, filcow e, i z  in n y ch  m a te r ja łó w . W szy stk ie  pow yższe w yroby  po cen ac h  o ile  m ożności ta n ic h  i s ta ły c h p o -  
lec a si 0

K ap e lu sze  w yszłe  z m ody w szelk iego ro d za ju , p rz e ra b ia  fa b ry k a  n a  now y fason , zn iszczone zaś  odnaw ia. K a ­
pe lu sze  sk ła d a n e  ró w n ież  p rz e ra b ia  n a  now y fason, a  z ła m a n e  sp ręży n y  n ap raw ia .

(2 —  2 ) — 2 0 3 0 — (3 1 6 6 )

po-

S a '  \  
mm

B R A C I  LESSER,
przy ulicy Rymarskie], wprost Zarządu Finansów, 

M A K E S K Ł IT  z  P jM B lfŻ A :
Kapelusze męzkie jedwabne najnowszych fasonów.
K a p e l u s z e  składane tybetowe i atłasowe.
Kapelusze filcowe miękkie i twarde w gustownych fasonach, które po 

.1 cenach stałych umiarkowanych sprzedają, się.
^2 2045  (3 2 3 4 )

_ _ _ _ _ — _ -------------------- .   —  —  ■

Drnga przystępna Fotografja dla ogółu!
Zakład Fotograficzny pod firmą: W .  T w a r d z i c M ,  przy ulicy Żabiej, w pałacu Hrabiego

Ordynata Zamoyskiego, Nr 472 (4).
Z a k ła d  te n  p o zo s ta jąc  n a  d ro d z e  u d o sk o n a leń , p rz e z  w pro w ad zen ie  n ajnow szych  i n a jp ra k ty c z n ie jsz y c h  z a s to ­

sow ań  w dz ied z in ie  fo to g ra fji, s ta r a  się  sw ojem i ro b o ta m i w yrów nyw ać p ie rw szo rzęd n y m  zak ładom ^ P rz y  sk ro m m ej-  
szern je d n a k  sw em  u rząd zen iu , j e s t  w m ożności p ro d u k o w ać  sw oje ro b o ty  po b ard zo  p rz y s tę p n y c h  cen ach , z czem  
o o leca  się  S zan . P ublicznośc i; k tó r a  go od k ilk u n a s tu  la t  raczy  zaszczy cać  sw ojem i w zględam i.

Z a k ła d  te n  w ykonyw a p o r tre ty  w iększych  i m n ie jszych  fo rm ató w , b ile ty  w izytow e, g ab in e to w e , o raz  k o p je  z to-
to g ra fii, panotypów, daguerotypów i t .  p. nie  p su ją c  b y n a jm n ie j p ierw o tnego  p o d o b ień stw a .

W y k o n y w a p rz y te m  fo to g ra fje  w iększych  fo rm a tó w  o le jno  k o lo ro w an e  po cenach p rz y s tę p n y c h  d la  ogołu  
s ta ra ją c  się  za lecać  Szanow . P ub licznośc i n ie  cenam i n ie s ły c h an ie  n izk iem i, lecz  ro b o ta m i sum ien n ie  i  d o k ła d n ie  wy- 
k o ń czo n em i, p rzy  cen ach  b a rd z o  u m ia rk o w an y ch , a  m ożliw ych d la  z a k ła d u . _ _

Ceny fotografji pozostają jak  dawniej.
B ile t w izytow y . . R s. l  i  P o r t r e t  g ab inetow y  . • R s. 2

„  . . R s. l  k . 50. 3 „  - Rs- 3
(, . . R s. 2 k . 2 5 . 6 „  „  - . R s  4 k. 50

R s. 3 k. 60. 12 „  „  • • R 8' 7 k- 20
” . Rs. 6

m  ( A  Al ' — 1906 — (3070) W

1.
3 .
6 .

12.
2 4 .
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i Wydaje obecnie następujące nowe gatunki:
1. Papierosy Ambrozja, mocne i średnie Rs, 1 kop. 20 za 100 sztuk.
2. Krem: zwijane i nasypywane Rs. 1 kop. 20 „
3. Ekonomja: zwijane 1. „ „
4- Ekonomja: nasypywane „ 80 „
5. Tytoń Ferezli w pudełkach i paczkach Rs. 1 kop. 40 za funt.

S  Aby przekonać się o ile gatunki te dobrocią swoją przewyższają podobne a uawet wyższych cen z in- ' 
“ nych fabryk pochodzące; dość jest porównywać ich jednocześnem paleniem. Naprzykład: P ierw szej 

dwa gatunki papierosów porównywać z papierosami tak zwanzmi „Non plus ultra“ a kosztującemi 'B 
2 Rs. za za 100 sztuk 3-ci zaś zaś gatunek z papierosami tak zwanemi „Petit-Canon“ a kosztującemi m

1 Rs. 1 kop. 20 za 100 sztuk.
. S  B). Mocne są oznaczone literą M po nazwie Ambrozja. _ «jj-
Jf A). Dla dogodności pp. Dystrybutorów założony został nowy skład przy rogu ulicy Nalewki obok »
Jt Cukierni przy Krasińskich ogrodzie- (3—6) — 1960—(3100)

Do D óbr Młociny, za R ogatką M arym ontską, 
potrzebny jest wykwalifikowany

PSZCZOLARZ,
do powiększenia Pszczolnictwa jak ie  ju ż  jest na miejscu, 
pod warunkam i dogodnemi. — Bliższą wiadomość powziąść 
m ożna na gruncie, lub listownie n a  ręce Szw ajcara L ip sk ie ­
go Hotelu, adresując do Z arządu Dóbr.

(3—3) — 1909—(3041)

i 1
PP.- GB1MAULT et. Cif A ptoktirzy w  PARYŻU

SKUTECZNIEJSZY SRODEKOD

Środek ten zaw iera jod w ścisłem połączeniu z sokiem ro ­
ślin anti-skorbutycznych jakiem i są : cbrzan, rzeżucha, etc., 
których skuteczność je s t powszechnie znaną, a  w k tórych to 
jod znajduje się w stanie naturalnym . Z tego  to właśnie wzglę­
du zastępuje on T ran  ze Stokfiszu, którego sm ak je s t  niezno­
śny i trudny do straw ienia. Nieoceniony je s t  w leczeniu dzieci 
cierpiących na  lymffatyzm i Urzywienle się b o -  
ści pacierzowej, przeciw nabrzmieniu gruczo­
łów szył, strupów na głowie i obliezu. To- 
niczny i czyszczący zarazem  wzbudza apetyt, u ła­
twia trawienie, powraca thanhoiii ciała icli 
jędrność naturalną, .przepisuje się często przez le ­
karzy w początkach suchot.

Dostać m ożna w W arszaw ie w Składach M aterjałów  A p­
tecznych PP: M rozowskiego, Gallego i Spiessa; w W ilnie 
w Aptece Chrościckiego; w Kijowie w Aptece M arcińczyka.

(20—32) — 7756 —(16918)

' Zdolny i praktyczny

G O S P O D A R Z ,
mogący przedstaw ić ja k  najchlubniejsze świadectwa, obezna­
ny dokładnie z Gospodarstwem wiejskiem, k tó ry  służył jako  
Oficer w wojsku pruskim , poszukuje m iejsca jak o  Admini­
stra to r. — W iadomość powziąść m ożna przy ulicy M arjuń- 
skiej N r 5, a m ieszkania N r 6, rano do 9ej.

(1— 3 — 2074— (3280)

W Składzie Nasion i Kwiatów 
św ieżych Braci BABDET
ulica Senatorska, N er 468 n a ­
przeciw  Kościoła Ś-go A ntonie­

go, znajduje się obecnie wielki wybór. Kwiątów, jako  
to: Rhododendrony A rbureum , w najpiękniejszych od­
mianach, Azalee w najw yborniejszych gatunkach, Ka- 
melje w różnych kolorach, Konwalje, H jacynty, Tuli 
pany i t. p. Bukietów z kwiatów świeżych m ożna za ­
wsze dostać na zamówienie. W  blizkości Składu N a­
sion, B racia B ard et m ają k ilka o ranżerij zapełnionych 
kwiatam i i roślinam i liściastem i w doniczkach, k tó re  się 
sprzedają  po cenie um iarkow anej. Cennik Nasion, 
Drzew i Krzewów, m ożna dostać bezpłatnie.

.(2 — 31 — 2066 —(32641

Najlepsza Holenderska Musztarda,
w różnych ga tunkach, nteuctępująca w lilezcm  
zagranicznej, wyrabianą bywa w F abryce A U G U S T Y  
S Z W E J C E B ,  przy ulicy Królewskiej, w domu N r 1068/9, 
W goHessego, gdzie każdodziennie w mniejszych lub większych 
ilościach, po cenach zupełnie zniżonych nabyć ją  można.

(2- 2) — 2062 —(3199)

JU Mo Handlu Galanteryjnego

L E O N A R D A  K O W A L E W S K I E G O ,
przy ulicy Krak.-Przedm., N r 445, wprost b. odwachu.

na tegoroćzny sezon, nadszedł ju ż  znaczny tran sp o rt paryzkich Kapeluszy m ęzkicli jedw abnych czarnych, fil­
cowych, szarych, cylindrowych, ja k  również Kapeluszy filcowych fantazyjnych, tw ardych i m iękkich, w zupełn ie no­
wych fasonach i rozm aitych kolorach. Do tegoż handlu n a d e s z ły  f ran cu zk ie i angielskie Perfum y,_ Pom ady, M ydła, 
W ody toaletow e, Octy, Pudry , F a rb y  do włosów i wszelkie inne_kosmetyki, oraz L aski paryzkie, k tó re  to a r ty ­
kuły z powodu obniżenia od nich cła, sprzedają się po cenach o wiele niższych od poprzednich.

( 1 0 - 1 2 )  — 1 2 b 0 - ( 1 9 3 4 1
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1 1W
M. SCHWARZA,

dawniej przy ulicy Niecałej, te raz  znajdująca się przy 
ulicy Bielańskiej, w domu Hr. Zamoyskiego, pod Nrem 

605, wprost Hotelu Lipskiego.
Poleca się praniem i wywabianiem plam: z jedwabiu, 

aksamitu, atłasu, wszelkiej garderoby damskiej i męs­
kiej, oraz rękawiczek glansowanych, para po kop. 10 , 
wszystko po cenach umiarkowanych.
 ̂  ̂ (33 — 0) —7444 — (16,439)

Rubli 5 N agrody!!!
W dniu 22gim b.m., przy licytacji odbywającej się w Cy­

tadeli A leiandryjsk iej, zgubiono

na wykonane roboty blacharskie i dekarskie.
Łaskawy Znalazca raczy takowe zwrócić pod Mr 1 1 6 1 , do 

K. Cwirner, za powyższą nagrodą.
 _____________ 13—3) — 2037 —(3231)

BIURO UMIESZCZEŃ
Guwernerów, G uwernantek i Bon, 

J U m iS lf  JĘDRZEJEWSKIEJ,
w Krakowie, ulica Sto-Krzyzka, Nr 6 1 9 , 

zawiadamia strony interessowane, iż są do umieszczenia: 
Guwernerowie, Guwernantki i Bony, narodowości: polskiej, 
francuzkiej angielskiej i niemieckiej. (Listy przyjm u­
ją  się opłacone). (3—3) — 1562—(-2350)

Przy ulicy róg Jerozolimskiej 
Nr 1582A, jest. —

pod

«COD
n a  Mleczarnię, Bawarję, albo n a  Skład Węgli.

(3 — 3) — 1489—(2258)

Są do sprzedania z wolnej ręki, bez współudzdiału o- 
Bób trzecich,

DOBRA ZIEMSKIE
S Ł A W 1 N E K,

o wiorst 3 od Lublina, przy szosę położone, posiadające roz­
ległości gruntu dworskiego dziesiatyu 354 sażenów 47, (czyli 
włók 23), przytem Zakład Wód mineralnych, Browar piwny, 
Propinację, Glebę pszenną, Las, Łąki, Budowle gospodar­
skie w stanie zupełnie dobrym, i wszelkie dogodności miej­
scowe tak do gospodarstwa jako też i przemysłu.

Bliższa wiadomość w Lublinie, w domu Nr 6 4 , na 2giem 
piętrze, przy ulicy Złotej, u Matki Współwłaścicielki tychże 
D ó b r ,  i na gruncie; oraz w Warszawie u Właściciela domu 
Nr 509 przy ulicy Podwal. (2—3) — 1751 —(2775)

Przy Famllji składającej się z M atki.i Córki, zamieszka 
łej we Wrocławiu, może być

P e n s j o n a r k a
umieszczoną. Bliższych szczegółów dowiedzieć się można 
przy ulicy Dzikiej Nr 2320, u Wgo Kunigsberger’a.

(3 — 3) —1922—(3087)

Guzowska.

|  H » n d e l  w y r o b ó w  r ę k a w l e z n l e z y c h  w & 
|  p e r f u m e r j ą  i  d r o b n ą  g n l a n t e r j ą ,  istnieją- 
S  cy od lat kilkudziesięciu w środkowym, najludniej- U  
Ą  azym punkcie miasta i w miejscu najodpowiedniejszem £- 
joi dla odbytu tego rodzaju towarów, z powodu zmiany gj 

losu jest do odstąpienia pod warunkami nader przystę- kS 
g  pnomi. Wiadomość w Kedakcji Kurjera. jjŚ
ń  (2—3) —2008—(3119) §

_  5HSES2S2SE5E5ES2SESESHS25ESKESE5E52SE5ESESB 
I M  L  E  Z K  O  31

□prosto od krów, czyste i zdrowe, Śmietanka iU 
jjzbierane Mleko, są do sprzedania. Dojenie odbywa sięD 
□rano o 7ej, w południe o lszej, wieczorem o 7ej godzinie 
n Wiadomość w Kantorze

Najmu Pojazdów i Kont
„ H o n o r a t y  f r i e d l e i n ,
□ Krakowskie-Przedmieście Nr 406/7, (nowy Nr l), obok 
^Kościoła Śgo Krzyża i Składu Herbaty Leona Krupeckie- 
geo. naprzeciw Kopernika. 12 — s) —2067—(2532)
fiffi5ES2SH5E5ESE52SE5ZSESESESE5ESE5ESESES2SE5SSE- - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - -

100 Skopów tłustych,
zdatnych na rzeź, jes t do sprzedania w Wędro- 
gowie, 14 wiorst od stacji Kolei żelaznej Ruda 

(1—3) —2075— (3284)

nvr^G -^z^risr
OKRYĆ 1 SUKIEN DAMSKICH

Ferdynanda Cara,
przy ulicy Nowo- Senatorskiej, pomiędzy 
Rzymskim a Litewskim Hotelem N r 634b,
Tenże Magazyn zaopatrzony został na obecną porę 

w duży dobór rozmaitych O K R Y Ć  z różnych ma- 
terjałów jako to: z drogiego ljońskiego aksamitu, sy- 
beryny i z różnych jedwabnych i wełnianych mate- 
rjałów. Okrycia jak  i Suknie odznaczają się tak kro­
jem jak  i gustownem ubraniem, oraz przystępnością 
ceny. Także są do wyprzedania rozmaite Okrycia 
dawniejsze, za połowę ceny kosztu. 

g J  ( 6 — 6) — 1 5 6 6 — (2349)

^  yty YTinmmr xiimryrramn^
W dniu 23cim b.m., to jest w Środę, zginęła 

S U C Z K A  biała z płowemi łatkami, z rodza­
ju  małych Buldogów. Ktoby ją  zatrzymał i 
zwrócił pod Nr 6 przy ulicy Jasnej, otrzyma 

(1 — 1) —2071 —(3278)

Potrzebne jest na parę miesięcy, od Igo Kwietnia r. b.,

M I E S Z K A N I E
niezbyt odległe od środka miasta, składające się:

z 4ch Pokoi i Przedpokoju,
as um eblowaniem .

Ktoby takowe miał do odnajęcia, zechce adressy pozo­
stawić w Redakcji „K urjera Warszawskiego,“ pod lit: W. S.

(3—3) —2047—(3239)

Do najęcia od lgo Kwietnia r. b.,

Mieszkanie na 1-m piętrze,
6 Pokoi z Balkonem, Przedpokojem, Kuchnią, Piwnicą i 
Górą. Z Wozownią i Stajnią lub bez. Ulica Chmielna Nr 

1525 (nowy 8), blizko Nowego-Światu.
(2—3) —2063 —(3257)

L O K A L
przy ulicy Niecałej, drugi dom od Ogrodu Saskiego, Nr 614#, 
od frontu, na im  piętrze, z bciu Pokoi i Kuchni składający 
się, do wynajęcia od Wielkiej-Nocy. Wiadomość na miejscu.

(2—2) —2007—(3176)

Do wynajęcia od lgo Kwietnia r. b.,

Sklep z Pokojem, Piwnicą, i Drwalnią,
w domu Bockhana Nr 545 przy ulicy Długiej. Wiadomość 
tamże. (2—3) —2044—(3226)

nagrodę.

W drukarni Kurjera Warszawskiego.— Za pozwoleniem Cenzury Rządowej.


